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Krwawe starcia w Zagrzebiu. 


Sensacyjne zniknięcie butonów brylantowych w cukierni Zale- 
skiego. - Samobójstwo kobiety, zagrożonej rumacją przy ulicy 
Krasińskiego. - Nemcy wysiedlają pclskich robotników sezono- 
wych. - Wojewoda tarnopolski idzie do Krakowa. 
Wykwintne obiady z trzech dań po Zł. 250 poleca Restauracja F-my Zakopane, Akademicka 24. 


BECHSTEINA fortepian 
CKAZYJNY -= sprzeda 
KAIM i SYN, Kopern ka 16. 


UCZCZENIE PADEREWSKIEGO 
IW POZNANIU. 

Poznań, 1. grudnia. (Tel. G .P.). 
Pod protektoratem Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej zawiązał się w Poznaniu ko- 
mitet uczczenia Paderewskiego. 27-g0 
grudnia br. wmurowana ma być na 
murach „Bazaru“ w Poznaniu tablica 
pamiątkowa ku czci Paderewskiego. 


POWRÓT P. PATKA. | 
Warszawa, 1. grudnia. (Tel. G. P.). > 

Poseł polski przy rządzie sowjeckim Precyzyjny zegareXx 
p. Patek po dłuższym pobycie w kraju światowej marki 
wraca we wtorek, 4. bm. do Moskwy. do nabycia w pierwszorzędnych 
siĘ" magazynach zegarmistrzowskich i 
jubilerskich. 6315 
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ZAMKNIĘCIE KONFERENCJI KOLE 
JOWEJ W KRAKOWIĘ. 

Kraków 1. grudnia. (Tel. G. P.) Na- 
stąpiło zamknięcie obrad konferencji ko- 
lejowej. 

Omówiono cały szereg spraw lech- 
nicznych, które rozpatrzone będą szcze- 
l gółowo na masłępnej konferencji 5-go 
j kwietnia 1929 w Splicie (Jugosławia). 
a —— 
MANIFESTACJE ANTYFRANCUSKIE 
WE WŁOSZECH. 

Rzym 1. grudnia. (Tel. G. P.) Jak 
podaje agencja Havasa w Turynie, Pa- 
dwie i Tryjeście słudenci urządzili nową 
manifestację w związku z wyrokiem 
wydanym w sprawie mordercy wice- 
konsula Narigino. Nie doszło do żŻady 
nych zajść. 


POLSKA DELEGACJA DO LUGANO. 

Warszawa 1. grudnia. (st) Na gru- 
dniową sesję Rady Ligi Narodów, 
która tym razem ndbędzie się w Luga- 
no, udaje się delegacja polska przy- 
puszczalnie w następującym składzie: 
Mim. Zaleski, min. Sokal, Tarnowski, 
dyrektor gabinetu min. Szumiaksw M ' 
oraz radca Gwiazdowski. 
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PEZYGODA LOTNICZA W MAROKKU. 
(Do artykułu na stronie 10-tej). 


Poleca się wypożyczalnię książek: ;. OŚWIATA", 
Lwów, Akademicka 8. 


bogato zaopatrzorą w nowości beletrystyczne rolskie, niemieckie, 
francuskie i angie'skie. — „Abonament miesięczny Zł. 2—, pro- 
wincionalny na dogodnych warunkach — Komoletnv ka alog na 
— Żądanie 


GDAŃSKIE WYROBY TYTONIOWE 
W POLSCE. - 
(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 1. grudnia. (st). Z dn. 
1. slycznia 1929 r. „wchodzi w życie 
rozporządzenie Min. skarbu w sprawie 
organizacji sprzedaży wyrobów tyto- 
niowych gdańskiego monopo!n tytonia- 
wego, dopuszczonych do sprzedaży w 
Polsce. Hurtownie tytoniowe obuwiąe 
zana są należycie zaopatrywać w wy- 
toby tytoniu gdańskiego detajlicznych 
>przedawców swego rejonu. 


Str. 2 „GAZETA PORANNA” z dnia 3 grudnia i020. 


sympatie narodowe a Sprzeczntś 


1 polityczne. 
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POLSKA WOBEC POLITYKI "WEGIERSKIEJ. — Z JEDNEJ STRONY STRAŻ POKOJU, Z DRUGIEJ 
TA ESKNOTA DO PRZEWROTU. 


Sr 8 OM 


sławiony „Berliner Tageblatt" połą- 
czył wizytę min. Walko z równocze- 
snym przyjazdem rumuńskiego min. 


spraw zagr. Mironescu, aby snuć baśń 
o polskiej akcji medjatorskiej 


i anty- 


Lwów, 2. grudnia. 

Onegdaj podpisany został w War- 
szawie uroczyście golsko - węgierski 
traktat arbitrażowy z umową konsu 
larną. Bawiący przy tej sposobności 
w stolicy naszej węgierski min. spraw 
zagr. p. Walko poruszył w wywia- 
dach prasowych całokształt stosunków 
polsko-węgierskich i odwołując się do 
wspólnej tradycji historycznej, do „5- 
bustronnej żywej sympatji', do brasu 
jwkichkolwick spraw sprzecznych — 
wyraził przekonanie, że podpisane u- 
mowy są watępem do nowej ery zbili- 
żenia. Również p. min. Zaleski ocenił 
dokonany świeżo [akt jako wyraz 
przyjaznych stosunkow, jaką krok na- 
przód w stabilizacji stosunków euro- 
pejskich. 

Wypadek ten sklania nas do poru- 
szenia rzadko dziś omawianego pro- 
blemu ogólnego stanowiska Polski wo- 
bec dawnego, dziś odsuniętego sąsia- 
da zza Karpat. „Tradycje historycz- 
ne“ przemawiają bezsprzecznie na ko- 
rzyść przyjaźni polsko-węgierskiej, a 
przynajmniej tradycje do roku 1848. 
Po tym roku bowiem wspólnych walk, 
po „wiośnie ludów“ stosunki miec 
rozchwiały się. Dysonans wniosła w 
ich harmonię oficjalna polityka wę- 
gierska wybitnie egoistyczna, aby w 
okresie wielkiej wojny wręcz przeciw- 
stawić się aspiracjom pelskim i pójść 
niemal po linji polityki berlińskiej. 
Wspomnienia te możnaby puścić w 
niepamięć, skoro i tak historja zdepta- 
ła niemiłosiernie wszelkie rąchuby 
Stefana Tiszy, gdyby nie to, że wla- 
śnie te wspomnienia rzucają swój cień 
na chwilę bieżącą. ZNieja powtarzają 
się, tylko role zostały przestawione 

Ta sama racją słann, która naka- 
zywała politykom węgierskim z obawą 
patrzeć na wzrost wpływów polskich 
w marchji, a następnie stanowczo 
wystąpić przeciw  austro-polskiemu 
rozwiązaniu sprawy polskiej, dziś 
przeciwstawia interesy polskię aspira- 
cjom węgierskim. Polska jest pan- 
stwem jak najbardziej zainteresowa- 
nem w stabilizacji stosunków politycz- 
mvch Europy, Węgry zaś — w rewi- 
zji, jeśli nie obalenin traktatów. Dlu- 
tego min. Zaleski mówił o stahiiizacjj. 
ale p. Walko wspomniał tylko o „spra- 
wiedliwości* i „prawie międzynarodo” 
wem“, Bo węgierską rzeczywistość —- 
to „pogwałcenie" tego prawa, bo dąże- 
nie Węgier — to „naprawienie wyrzą- 
dzenej w Trianon niesprawiedliwości. 

Na tym punkcie interesy polskie i 


Przez catu fipydzięń 


sprzedaż gwiazdkowz 


po zniżonych cenach 
w Firmi bławatniczej 


ANTONIEGO UWIERY i 


LWÓW, ul. RaGHA 1). 


tak samo we Filjac w Stryju, 
«rohobynzu, iarnopolu, iarnowia. 


«węgierskie nie schodzą się 


i nie prę- 
dzej się zejdą, aż Węgry dojdą do celu 
swych uroszczeń, aż będą mogły po- 
wiedziuć: od dziś my także szanujemy 
traktaty i chcemy ich bronie. Dziś o- 
świadczenia takiego nie złoży żaden 
patrjota węgierski. 

Dalszą konsekwencją tej rozbież- 
ności jest to, że gdy Warszawa szuka 
kontaktu i zbliżenia z wszelkimi czyn- 
nikami pokoju i równowagi, Budapeszt 
z nałury rzeczy szukać musi oparcia 
o siły, prące do zmian. Stąd żywy kon- 
łakt z Rzymem nad głowami nasyco- 
nych terytorjalnie Jugosłowian. Stąd 
najgroźniejsze dla nas sympatje dla 
prądów rewizjonistycznych w Niem- 
czech. Jeśli germanofilstwo zawsze 


miało w Budapeszcie silną placówkę, 
to dziś jest ono wyrażniejsze niż kie- 
dykolwiek. Berlińskie żale nad „ku- 
rytarzem pomorskim niedawno wła- 
śnie doczekały się współczucia wy: 
bitnego polityka węgierskiego. 
Musimy powiedzieć otwarcie: mi- 
mo pełnego zrozumienia dla tragedji 
Węgier, Polska nie może pójść ani 
kroku dalej poza swój żywotny inłe- 
res. I: jeśliby naruszenie traktatu w 
Trianon pociągnąć miało za sobą bo- 
daj osłabienie traktatu wersalskiego, 
Węgry nie mogą liczyć ani na popar- 
cie, ani nawet na obojętność Polski. 
Natomiast z całą sympatją odnosić 
się będziemy do każdej akcji, lega'nie 
msuwającej zło, dotykające Węgry. O- 


ZE futrem przybrane wysoriowane 
no zł. 50, 60, 70 
szechny Skład Odzie ty P s3ż Mikciescha tel. 18 9 


Marz. Piłsudski arbitrem — 


W SPORZE RUMUŃSKO - WĘGIERSKIM. 

Warszawa 1. grudnia. (Tel. G; P.) wystąpić z inicjatywą powierzenia Mar 
„Kurjer Warmaweki“ donosi z Buka- | szałkowi Pilsndskiemnu roli arbitra w 
regztu, że na najbliższej sezji Rady L. | sprawie sporu rumauńsko - węgierskiego 
Nar. w Lugano rząd romański zamierza ' na tle optanłów. 


PŁASZC 


Pow 


Wojewcd 1 tarnopolski idz. 
do Krakowa. 


JEGO NASTĘPCĄ MA ZOTFAĆ P. MOSTYŃSKI. 

(Telefonem od naszego korespondenta). 
Warszawa, 1. grudnia. (ab). Do- 
wiadujemy się, że w najbliższym 
czasie wojewoda krakowski Darowski 
zostanie przeniesiony w stan nie- 
czynny. Na jego stanowisko prąwdo- 


podabnie powołany zostanie obecny 
wojewoda tarnopolski Kwaśniewski. 
zaś województwo tarnopolskie obejmie 
dotychczasowy starosta w Równem 
Moszyński. » 


Krwawe starcia w Zearzek'u. 


STARCIE DEMONSTRANTÓW Z POLICJĄ. SĄ RANNI I ZABICI. 
Zagrzeb, 1 grudnia. (Tel. G. P.). Z ckazji uroczystości związanych 
z 10-leciem istnienia państwa S. H, S., przyszło lu dziś do antyserb- 
skich demonstracyj i krwawych s':rć między policją a demonstran- 
tami chorwackimi, Po obu stronad są straty. Słoweniec Petricz, pe- 
wien 10-letni chłopiec i 1 policjant zostali zabici. Wiele osób odniosła 
cięższe i lżejsze rany. Demonstracje te odbywały się na pl. Jollacziczą 
i pod katedrą. Podczas nabożeństwa nacjonalistyczna młodzież chor- 
wacka wywiesiła z wieży kościoła 3 chorągwie chorwackie, owinięte 
w czarną krapę. Policia zdjęła na xchmiast te choragwie z wieży i 
z tego powodu przyszło do starcia. Drugie krwawe starcie młodzieży 
chorwackiej z policją zdarzyło się przed uniwersytetem. W calem 
mieście panuje ogromne wzburzenie, Obawiają się tu dalszych starć. 


Bierny opór urzędn:'ków 
austriackich. 


POCZTA I TELEGRAF BĘDĄ SPARALIŻOWANE W OKRESIE PRZEDŚWIĄ- 
TEC2NYM. 

Wiedeń 1. grudnią. (Tel. G. P) Wo- | kich nrzędach pocztowych, telegraficz- 
bec tego, że rząd anstrjacki oświaqczył, | uych i telefonicznych. Ta uchwała or- 
ik nie możę przyznać urzędnikozą pań: | ganizacyj urzędniczych . wywołała o- 
stwowyjn więcej niż 30 proc. jedne! | cromne zaniepokojenie w kałach kupie. 
usży ruesięcznej, organizacje urzędni- | skich, które obawiają się, że w razie 
ków wydały członkom swym zarządze- | ograniczenia ruchy poeztowo-telegr. u- 
nie, że w dniu 2. bm. w południe ma | cierpią bardzo ich interesy świąteczne, 
się rozpocząć bierny opór we wszyst- ———0— 
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RUTOWSKIEGO L.3. 


IGRODECKA L.7 +. 


sowjeckim bloku. Ów „blok“ mógł so- 
bie spokojnie darować, natomiast idea 
złagodzenia drogą kompromisu węgier- 
sko-rnmuńskich antagonizmów uis 
jest obca dyplomacji polskiej i niewat- - 
pliwie pokrywa się z przewodnią linią 
polityki naszej, z linją pokoju, stabili- 
zacji i usuwania konfliktów 
—0—— 
POZWOLENIA NA UŻYWANIE HER- 
BÓW MIEJSKICH. 
"Telefonem od naszeca korespondenta.) 
Warszawa 1. grudnia. (st) Min. 

spraw wewn. wyjaśniło w okólniku do 
wojewodów, że zezwolenie na używa- 
nie herbów miejskich przez osoby i in- 
stytucje prywatne, pozostawionę jest u- 
znąniu władz powołanych. Z reguły 
prośby te należy traktować przychy|- 
nie, jeżeli nie sprzeciwia się to inte- 
resom publicznym. Udzielanie zezwo- 
leń powinno nasłęhować w drodze u. 
chwałv Rańv miejskiej. 


— a 
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RĘUMATYZMOWI, ISCHIAS, 


PODAGRZE, POSTRZAŁOM 


nalurainy środek lęcenzy, cugey SIĘ 
zastąpić żednym innym środkiem. 
Dla kurac domowych: jako mul natu- 
ralny w formie kostek „Pi-Qa* (dla przy- 
rządzania okładów w domu), albe iako 
„Gamma-Kompresse* (gotowy okład) na- 
da się do 3D-kroinega użycja, a zatem 
jest teni. 
Informacja: osobiście: Apteka P. Miko- 
lascha, Lwów. 
Pisemnie: 


Tauron 


Binro Piszęzany Ula „Polski, 
USA 9 

y i 
E 
Uderzenia krwi do głowy, Ścskanie 
w okolicy gerea, brak tchu, uczucie sirg- 
chu, przeczulenie nerwowę, migrena, nie 
pokój i bezsenność, mogą być łatwo usu. 
nięte przy używaniu naturalnej wpdy 
gorzkiej „Franciszka-Józefa". Ścisłe da- 


ma 


nę naukowe potwierdzają, ze wodą 
„Franciszka Józefa* w wypadkach za- 
parcia przy tych chorobach, daje naj- 
lepsze rezultaty 9499 


Pr. 870 


„GAZETA PORANNA" z dnia 3 grudnia 1928. 


Uczczenie dziesięciolecia 
Niepodległości Jugosławii. 


UROCZYSTA AKADEMJA W SALI INSTYTUTU TECHNOLOGICZNEGO. 


Lwów, 2 grudnia. 

(jp) Wczoraj tj. 1 grudnia, bra- 
ini naród południowych Słowian 
obchodził dziesięciolecie zjednocze- 
nia królestwa Serbów, Chorwatów i 
Słoweńców w jedno niepodległe 
państwo  jugosłowiańskie. Celem 
uczczenia tego święta urządziła 
wczoraj Liga polsko - jugosłowiań- 
ską we Lwowie 

Uroczystą Akademję 

w sali Instytulu Technologicznego. 
Wzięli w niej udział liczni repre- 
zen.anci wladz cywilnych i wojsko- 
wych: wojew. Gołuchowski z sekr. 
Kirchnerem, inspeklor armji gen. 
Norwid - Neugebauer, kom. mia- 
sia Nadoiski i wicekom. Frankow- 
ski, prez. Prok. Hamerski, pulk. Czu 
ma, prez. Pocziy Moszoro, wśród 
licznych przedstawicieli sfer uni- 
wersyleckich prof. Balzer, prof. 
rekt. Pawłowski, konsul rumuński 
Chyliński, prof. Fischer, prof. Le- 
szczyński, prof. Lehr Spławiński, 
Galin, przybyły na Akademję pol- 
sko - rumuńską z Czerniowiec prof. 
Nandris, oraz delegacje komi.elu pol 
sko-rumuńskiego, wiceprez. Izby 
handl. i przem.Hóflinger, reprezen- 
lant lwowskeij Dyr. koleji r. Czapor, 
przeds.awiciele Związków słowiań- 
skich na terenie Lwowa, a w szcze- 
gólności Zarząd Lig: Polsko Jugo- 
słowiańskiej z prez. Karchezym, 
wiccpr. Kaszubskim i sekr. Papier- 
kowskim i licznie zebrana doboro- 
wa publiczność. 

Bardzo piękny program rozpo- 
częło 

słowo wstępne 

kuslosza Ossolineum dra W. T. Wi- 
słockiego, klóry w nader in:eresu- 
jacym zarysie przeds:awił rozwój 
myśli państwowej jugosłowiańskiej 
przewijającej się od wieków i znaj- 
dującej swój wyraz w walkach o 
wyzwolenie południowych Słowian 
z pod panowania tureckiego i au- 


D; Gunu AMMEFLNG 


ul. Sze tyckich I9 — powrócił 


Przeświet'ania Rentgsnem 
Leczen e lampa kwarcowa 


TVIKO [FZEZ Mies ae grusi 


sprzedaje 


PRZEMY: Ł BIELSKI 
OTTO PERL jun. i Ska, 
LWÓW, PL. SMOLKI 4, 

tel. 38-72. 


Materjały sukienne bielskie, w 


kuponach i resztkach na ubrania, 
raglany męskie, płaszcze damskie 
etc. o 50 proc. taniej, 


| narodu, 


| 


Artystka opery p. W. Pastówna 
odśpiewała bardzo pięknie pieśni 
jugosłowiańskie; poezje „Nowe po- 
kolenie* Szanticza i „Bunt“ w lu- 
maczeniu polskiem, wygłosił z wiel 
ką dynamiką art. teatru p. L. Kie- 
lanowski, poczem Chór technicki 
odśpiewał „Dwie dole“ i pieśń serb- 
ską „Jedrańsko more“. 

Na zakończenie przedstawiciel 
młodzieży jugosłowiańskiej stud. 
med. Michajlowicz wyrazil podzię- 
kowanie przedstawicielom władz i 
gościom, którzy zaszczycili Akade- 
mję swoją obecnością oraz Komiie- 


strjackiego, a dochodzi do pełnej 
konsolidacji w czasie wielkiej woj- 
ny Mowca podkreślił bohaterstwo 
rządu i armji serbskiej. 
Armja wyparła z terylorjum wła- 
snego, polrafila się przegrupować i 
w r. 1918 zadać ostaleczny cios wro- 
gom pod Salonikarei. 

Po przemówieniu dra Wisłockie- 
go chór lechnicki odśpiewał 

hymny jugosłowiańskie, 

przyjęte enluzjastycznie przez pu- 
bliczność. Żywe zainteresowanie 
wywolał wykład prof. U. J. K. dr. 
Czekanowskiego na temat: „Pod- 


klad rasowy Slowian południo- | towi polsko - jugosłowiańskiemu 
wych“. za urządzenie lego obchodü. 
KOBIETA TO GRZECH «mt 


SEA ds wieści MAURYCEGO DEKOBRY: PLAC PiGAL. 
ÓL i seyt W głowne, roli KOŁAJ RYMSKI 


no „LEW | 


Ograniczen e dostępu do 
sądownictwa. 


UCHWAŁY PODKOMISJI PRAWNICZEJ. — KTO MOŻE UZYSKIWAĆ KIE- 
ROWNIGZE STANOWILEKA W SĄDOWNICTWIE. 

Warszawa 1. grudnia. (Tel. G. P.) | umożliwiającego przejście do sądowni- 
Podkomisja prawnicza omawiała dziś | ctwa urzędnikom innych działów ad- 
art. 87 prawa o ustrojn sądów, normu- | ministracji sądowej, oraz za dodaniem 
jący warunki, pod któremi utzędnicy ! postanowień, iż kierownicze stanowiska 
referendarscy Min. Sprawiedliwości, u- | w sądownictwie bedą mogli objąć u- 
rzędnicy Prokuratorji Generalnej, ofi- | rzędnicy referendarscy Min. Sprawiedli 
cerowie Korpusu Sądowego i urzędni- | wości, adwokaci, urzędnicy Prokurato- 
cy innych działów administracji pań- E Generalnej i oficerowie korpusu 


stwowej mogą uzyskiwać stanowiska | sądowego po odbyciu tuż przed nomi- 
sędziowskie. j nacją służby sędziowskiej w charakte- 

Po dyskusji podkomisja oświańczy- | rze sędziego przez ilość lał przewidzia 
ła się za skreśleniem paragr. 2 art. 87, | ną art. 85 prawa o ustroju sądów. 


Pszenica węg. dla Polski. 


RZĄD NASZ GROMANZT a NY RE7TFRWY ZBOŻOWE. 
(Telefonem od naszego korespondenta). 

Warszawa 1. grudnia. (st) „Pres: przeznaczona na interwencję w ośrod- 
dowiaduje się, ze sounsja m.ędzymini- | kach przemysłowych w okresach nad- 
sterjalna do spraw rezerw zbożowych | miernej zwyżki cen na mąkę i pieczy- 
w dniu wczorajszym na posiedzeniu | wo pszenne. Pszenica ta obok poważ- 
odbytem w Min. spraw wewn., Przy” nych zapasów żyła stanowić będzie 
jęła do wiadomości fakt nabycia przez | silny atut w akcji państwowej rezer 
Zwiazek spożywców  Rzplitej Polskiej | wy zbożowej i daie rękojmię skutecz- 
(„Społem”) większego transmortn psze- nej walki w obronie szerokich rzesz 
nicy ma Węgrzech. Pszenica ta jest spożywców. 


Niemcy wysiedla'ą polskich 
robotników. 


MIN. GRZESIŃSKI WYDALA OBIE *YSASÓW Z TERYTORIUM PRUS. 

Bytom, 1. grudnia. (Tel. G. P.) U- | myśl tego rozporządzenia powrotowi 
kazało się tu rozporządzenie pruskiego | rrzymnsowemnu pod'egają wszyscy to- 
ministra spraw wewnętrznych, zarzą- | bołnicy rolni, którzy przybyli do Nie- 
dzające przymusowy powrót polskich | miec po 1. stycznia 1919 r. i przeby” 
robotników sezonowych do krajn. W | wali tam do 31. XII. 1925 x. 


Mussolini przybędzie 
do Lugano 


I WEŹMIE UDZIAŁ W NARADACH NAD EWAKUACJĄ NADRENII. 
Rzym, 1. grudnia. (Tel. G. P.). W | podobno obok ministrów Chamberlai- 
tutejszych kołach politycznych przy- | ne'a, Stresemanna i Brianda ma 
pisują duże znaczenie grudniowej se- | wziąć również udział na wyraźne swe 
sii Radv L. Nar. w Lugano, na której | *eropmia takž i nremier Mussolini. 


PE WSZ’ FLM DŹWIEK WY p | t. 


„SKRZYDŁA = W.ngs“ W n jbl ższych dni ch na 


ek anach 
pierwszg.ze-nych kino..atrów Lwowa. 


ZĄDAJCIE 
t; ko orygln pat: towana glzy ('utki) 


DWUWATKI 


Fab . giz „SO. ÓŁ: 
WŁ. KWAŚNIEWSK 
i Fr. PACHOLCZYK 
WARSZAWA, Leszna 105. 


Premjer włoski pragnie się zająć spe- 
cjalnie sprawą przedterminowej ewa- 
kuacji Nadrenji. 
e 
POLACY AMERYK. U MARSZ. 
£ILSUDSKIEGO. 

Wa:syewau, 1. grudnia (Tel. G. PS. 
30 listopada br. Marszałek Piłsudski 
przyjął w Pciwederze delegację Związku 
Narodoweg» Folskiego w Ameryce, pro- 
wadzoną pr.er pp Rusinka i kap. i'u- 
lesstkoego 


o wezma 
RADA  EFUNOMICZNA MINISTRÓW. 
Warszawy, 1 grudnia (Tel G. 9). 


1. tm pod przew. Premjera Bartla odby- 
ło się posiedzenie komitetu ekonomicz- 
nego mumsicw, na którem załatwiono 
Słereg spraw bieżących, 
0—« 

ZJAZD RAKCÓW HANDLOWYCH. 

Warrzuna, 1. grudnia (st) W połowie 
grudnia u'tędzie się w Min. Przem. i 
Handlu 4 jazdl radców handlowych przy 
posełstwach polskich zagranicą. Obrado- 
wać beds, on? nad sprawami ewentualne- 
go rozsseszeuł: naszych rynków zhyty ł 
uepi: wrieria naszego obrótłu towarowego 
zagi vi irg 


spa 
NOWY WYSŁANIEC KAPTTAŁU 
ANGIELSKIEGO W POLSGĘ. 
(Telefonem od naszecn korespondenta.) 

Warszawa 1. grudnia. (st) W. pónie 
działek przybywa do Warszawy z Lon 
dynu p. Brand, przedstawiciel wielkie- 
go Banku angielzkiego Lazar Brothers, 
P. Braud, który będzie gościem p. De- 
vêya, przybywa w celu zorjentowania 
się w syłuacji na naszym rynku finan 
sowym. Bank Lazar Brothers w Lon- 
dynie jest — jak wiadomo — jednym z 
banków, które współdziałały w sfinali- 
zowaniu polskiej pożyczki słabiliza: 
cyjnej. 

| naa g DOEZEJ 
POLSKI KAPITAŁ 
NIE BRAŁ UDZJAPU W SZWINDLACH 
P. ROSENBLATTA. 

Wiedeń 1. grudnia. (Tel. G. P.) Do- 
chodzenia przeciwko spekulantowi giel- 
4owemnu Rosenblałtowi wykazały bez- 
modstawność jego zezmań, jakoby sku: 
"ował akcje cementowe mna zlecenie 
iakiegoś konsorcimm polskiego, Okazu- 
ie się, że Rosenblatt zwrócił się do nie- 
jakiego dra Kuttera (z Warszawy? z pro- 
nozycją, aby odkupił od niego pakiet 
«kcyj cementowych. Rokowania te jed- 
nak rozhiły się z powodu wygórowanej 
reny. Pośredniczył dr. Lemberger, któ- 
-y zaznaczył, że sam poniósł również 
noważne straty na spekulacji akcjami 
nolskiemi. 

JA 
SKARB SOWIECKI POD ZNAKIEM 
INFLACJI. 

Moskwa, i. grudnia. (Tel. G. P.). 
Kierownicze koła sowieckie poważnie 
liczą się z tem, że w najbliższej przy- 
szłości trzeba będzie oprzeć gospodar- 
kę pieniężną na inflacji. Suma bank- 
notów znajdujących się w obiegu — 
zwiększa się w szybkiem tempie i gdy 
dnia 1. października 1927 r. było w 
obiegu banknotów ha sumę 1,638.3 
milj. rb., do dnia 1. października 1928 
suma ta wzrosła do 1.971.44 milj. rb., 
a dnia 1. listop. rb. do 2.110.4 milj. rb, 


Str, * 


„GAŁLLIA PÓRANNA 


z dnia 5 grudnia 1928. 


Prześladowania SZYKAN Mi mieszkan owemi 


poszukała ulgi w objeciach śmierci. 


SAMOBÓJSTWO 


ZAGROŻONEJ RUMACJĄ WDOWY PRZY UL. KRASIŃSKIEGO. 


ZARZĄDCA RE- 


ALNOŚCI I ADWOKAT W JEDNEJ OSOBIE, ZWYCIĘŻYŁ. — GAZ, PRZESZEDŁSZY PRZEZ GUMO- 
WEGO WĘŻA I PUDEŁKO Z TU-TEK, UŚPIŁ DESPERATKĘ NA WIEKI. 


Lwów, 2 grudnia. 

(—) Wczoraj rano władze poli- 
cyjne zoslały zawiadomione o wstrza 
sającem samobójstwie, popełnionem 
przez starszą już kobietę, która zde- 
nerwowana szykanami, nie mogąc 
już dlużej walczyć z przeciwnościa- 
mi, dobrowolnie usunęła się ze świa 
la, 

W realności przy ul. Krasińskie- 
go 27, zamieszkała 48-lelnia Klemen 
tyna Ziembińska, żona zarządcy 
dóbr z Grybowa wraz z synem Je- 
rzym, siudentem Politechniki. Re- 
alność ta jesi własnością niejakie- 
go Linknera, siale mieszkającego w 
Warszawie, a zarządcą iej realności 
oraz pełnomocnikiem właściciela 
domu jest adw. dr. Tomasik. 

Niewiadomo dla jakich powo- 
dów dr. Tomasik prowadził odda- 
wna spór mieszkaniowy, aż wkoń- 
cu 

uzyskał prawo rumacji. 
Fakt ten podziałał niezwykle depry 
mująco na p. Ziembińską, którą 
ten proces kosztował wiele nerwów 
i zdrowia. Oslalecznie nerwy wy- 
powiedziały posłuszeństwo, wobec 
czego postanowiła usunąć się. 

Pr% wykonaniem tego posia- 
nowiendh zostawiła lisl, zaadreso- 
wany do syna, w którym zawiada- 
mia go, że odbiera sobie życie z po- 
wodu maltretowania jej przez adw. 
Tomasika, do którego czuje ogrom- 
ny żal. Po napisaniu tego listu, o 
godz. 3 nad ranem udala się do ła- 
zieńki, gdzie do przewodu gazowe- 
go włączyła 

węża gumowego, 
a drugi koniec przyłożyła do pudeł- 
ka z tutek, poczem położyła się na 
ziemię, przykryła kocem i przyło- 
żywszy sobie 

pudełko z tutek, 


przez które przesączał się gaz do 
nosa i ust, poczęła powoli go wdy- 
chiwać, aż straciła przytomność. 
Dopiero rano służaca po wejściu 
do łazienki zauważyla swą panią 
leżącą na ziemi bez życia i zaalar- 
mowała domowników. Na miejsce 
wypadku przybyła apris ko- 


misja sądowo - policyjna. Po poro- 
zumieniu się z prokuraturą, zwłok. 
denaiki zoslawiono rodzinie. 
Tragiczna ta śmierć wywołała 
i wśród szerokich sfer mieszkańców 
ul. Kr asińskiego i i sąsiednich olbrzy- 
| mie wrażenie. 


Tajemnicze włamanię do kasy 


głównego dworca we Lwowie. 


WŁAMYWACZE ZABRALI 
Lwów, 2 grudnia. 


(-) W kasie stacyjnej głównego |e 


dworca, mieszczącej się w budynku 
położonym przy ul. Dojazdowej 
przed zamknięciem kasy stwierdzo- | 
no w piątek wieczorem, iż znajdu- 
je się w niej 60 tysięcy złotych 
w gotówce. Po tem komisyjnem 
stwierdzeniu kasę zamknięio i obaj 
kasjerzy udali się do domu. 

Rano dnia następnego lj. w so- 
boię, gdy kasjerzy przybyli do biur 


60 TYSIĘCY ZŁOTYCH. 


i rozpoczęli urzędowanie, po otwar- 
ciu kasy z przerażeniem stwierdzili, 
(że cała ta gotówka w tajemniczy 
| sposób zginęła. Na kasie bowiem, 
która była zamknięta, nie znalezio- 
| no żadnych śladów, klóreby wska- 
| zywały, iż operowali lulaj zawodo- 
wi włamywacze. Natomias: nie u- 
lega watpliwości, że złodziej kasę 
otworzył normalnym kluczem, 
względnie dorobionym i po zabraniu 
| golówki, kasę z powrolem zamknął. 


Obrąxaniec na czele szajki 
wiamywaczy 


CHORY NA MANJĘ WIELZOŚCI 

Berlin 1. grudnia. (Tel. G. P.) Po 
licja kryminalna w Solingen zdołała 
ująć Kilkunastu bandytów, którzy po 
nełnili dotąd 56 wielkich włamań v 
Niemczech. Hersztem szaki był czło 
wiek chory na manię wielkośsi, któr 


«ażdy powinian zoSia: 
członkiem L. 0. P. P. 


Poznany Poznański uciekł 


przed strzałami posterun "owcgo. 
ZOSTAŁ PRZYTRZYMANY, ALE WSPÓLNICY UCIEKLI. 


Lwów 2. grudnia. 

(—) Ub. nocy post. Jan Brndziń- 
ski spotkał na ul. Zbaraskiej znanego 
sobie złodzieja Piotra Poznańskiego, nio 
sącego torbę i woreczek. Na pytanie, 
skąd idzie, odpowiedział, że wraca ze 
słacji kolejowej. Gdy posterunkowy za- 
powiedział mu aresztowanie, Poznań: 
ski rzucił się do ucieczki. Post. Bru- 
dziński strzelił za nim z rewolweru. 
lecz chybił. Dopiero później w pościgu 
dopadł go na ul. Grunwaldzkiej. Gdy 
zamierzał go skuć, złodziej rzucił mv 
pod nogi łup i ponownie zaczał ucie- 
kać. Znów post. Brudziński kilkakrol- 
nie strzelił, też bez skutku, aż wreszcie 


dopadł go na ul. Modrzejewskiej, gdzi 
wespół z drugim poslerunkowym ska 
go i doprowadził do komisarjatu. Poc 
czas rewizji znaleziono przy złodziej 
świder do rozprówania zamku, lata 
kę elektryczną oraz torbę ręczną. 

Jak następnie stwierdzono. Pozna: 
ski wraz z nieznanymi narazie tow? 
rzyszami dokonał włamamóa do restar 
racii Adolfa Buchsbanma przy ul. Lwor 
skich Dzieci 18, skradł tam mnóstw: 
tytoniu i papierosów oraz gotówkę 30r 
zł. Ponadto złodzieje rozbili wszystki 
szafy oraz dwa automaty i bocznem 
drzwiami wyszli. Za towarzyszami Po- 
he a wszczęto poszukiwania 


Weli požar pr pra uiro MTM. 


OD PŁONĄCYCH MAT ZAJ4Ł SIF CALY BUDYNEK. 


Lwów. 2. gruñnia 
(—i W realności przy ul. Marcina 
2Ł znajćrje się cieplarnia kwiatów oraz 
wytwórnia mat p. Mieczysława , Wale- 
szewskicgo, Wczoraj rano około godz. X. 
z nieznanej na razie przyczyny maty za- 
częły się palić, a ponieważ jest to mata. 


ijał łatwo palny, powstał wielki ogień, 
który szyb). «aLjał cały budynek. Zaim 
straz pożarna przybyła, cały budyaes 
stał w pinwieniach, Po ugaszeniu ogna 
stwierdzone, Że sufit, dach oraz we- 
wnętrzne urządzenie zostało zniszczono. 


KIEROWAŁ KROKAMI BANDYTÓW. 
po długiej kuraci nienieczony uciek' 
z homn chlakanvch. 


DOKUMENTY POLAKÓW, B. ŻOŁN%K. 
1:29 AUSTRJACKICH. 


Warszawa, (Tel. G. Br 
Min. obrony narodowej w Pradze nade- 
słało da arhiwum wojskowego dokamen- 
ty b. żeinierzy austrjackich, obywateli 
potskichn. Fędą one przesłane do PKU. 
według nieisc przynależności tych żeł 
rierzy w czusję słnżby w b. armji anstra- 
węgierskicij. Zainteresowani winni -wra- 
cać się «w ki sprawie do tej PKU. na 
której mieli przynależność do gminy w 
czasie siużby w b armji austro-węg. 


1. grudnia 


Pr. SIŁUł 


probuj raz 


a fale będziesz pijal 
HERBATE LIDZONA 


Ga unek „EX RA* 


wzęe _n m o5"kcw2n u 


SPECJALISIA CHORÓB WŁNŁKYC_ 
NYCH 


. i skórnyh rz 
D:. SCHW. RZ . 06M jęk . Se 
i skórnych oraz kosiuteyki, b. . - 
kundarjusz szpitalą państw, Lwów, ui 
SŁOWACKIEGO 4., naprzeciw gł. poczty. 
Leczenie piam, brodawek, włosów elek- 

trolizą, diaiermą i lampą kwarcową. 

Bezoperacyjne usuwanie żylaków, 

Tel. 16—61. 


BEZROBOTNY BOMBARDUJE PARLA- 
MLNT AUSTRJACKI. 

Wiedeń, „ grudnia (Tel. G. P.) Dziś 
przedpołuanien. pewien bezrobotny szo 
fer cisuął k.ka ogromnych kamieni na 
gmach parlamentu, drnzgocąc 4 wieki: 
szyby w sali minisierjalnej, Aresztowany 
sprawca ,zajrachu na parlament“ zeznał 
iż popełnił ten czyn, aby zemścić 
swe rozpacziiwe położenie, 

o 
JAK FRANCJA ZREDUKOWAŁA SWE 
ZBROJENIA MORSKIE. 

Paryż 1. grudnia. (Tel. G. P) Na 
posiedzeniu komisji spraw zagr. Ley- 
gues wykazał, że od r. 1918 marynarka 
francwika spadła z 8500006 ton do 
400.067 ten. Do roku 1922 Francja 
wybudowała jednostek morskich zale: 
dwie 28.606 ton, podczas gdy Włochy 
88.000, Japonja 465.000, Stany Zj 
970.000, Wielka Brytanja 1470.000 
Budżet marynarki francuskiej na rok 
1929 jest niższy o 26 proc. od budżetu 
w r. 1914, podczas gdy budżet Stanów 
Zj. wzrósł o 165 proc., Japonji o 120 
proc., Włoch o 15 proc. 

WYBORY W SOWIETACH. 

Wiedeń 1. grudnia. (Tel. G. P.) „N. 
Fr. Presse“ donosi z Moskwy, że roz- 
poczęła się tam już kampanja nowych 
wyborów sowjeckich, która wywołała 
silną reakcję wśród chłopów, pore!nia- 
jących akty terrorm na kierowniczych 
osobistościach sowjeckich. 


się za 


>ewolta w prowincji Szlezw.k- 


Holsztyn. 


LANDBUND WZYWA CHŁOPÓ W DO CHWYCENIA ZA BROŃ. 


1. grudnia. (Tel. G. P.). 


zlczwieko-holsztyńskim doszło w o0- 
tatnich dniach do wykroczeń prze- 
iw władzom podatkowym i admini- 
'racyjnym. Urzędnicy podatkowi i 
mlicjanci w ostatnich dniach byli 
"apadani i pobici. W kilku miejsco- 
wościach oddziałom policyjnym zała- 


„Strzelaj, 


rasowywano drogę kłodami drzewne- 
mi. Na zgromadzeniach chłopskich i 
Landbundu * przywódcy wzywają 0- 
twarcie do niepłacenia podalków i do 
vronienia się siłą i gwałtem przeciw 
żądaniom władz podatkowych. Land- 
wnd otwarcie wzywa swoich człon- 
ków do chwycenia za widły i strzesby. 


iak do nsal“ 


ZŁUZŻIEJE DESEA STRZELILI DO POSSTTRUNKOWEGO KOŁO ROGATKI 


Lwów. 2. gruan 
—) WcGcoraj wieczorem doniesiona 
I. komisaryctowi, 
Stryjske w zkłaczie 
kradną "ki 


drzewa 
Przybyły na miejsce past. 
Florek zarważył dwu osobników, sie- 
dzycych n. furze, naładowanej deska.n.. 
Na jego w'dok, jeden z nich zawołał: 


Perlin, 
Voss. Zeitung“ donosi, że w okregu 
| 
1 
! „Strzelaj jak do psal, W tym samy:n 


że w pobliżu rogatki | 
złodzieje | 


ł 


STRYJSKIEJ. 


momencie éw drugi osobnik strzelił kil 
hakrotcie do prst, Florka, ale chybił. W 
odpowiedzi post. Florek również strz i] 
z rewoiwetu i zdołał przytrzymać jedne- 
go z onb,  mejakiego Jana Hrycensię, 
Dalsi sy”-vcy zbiegli. Dopiero późną no. 
cą w Sokninikach aresztowano drugiego 
sprawce Tcm:sza Duziaka. Za resztą zio« 
cziei porzukiwania trwają 


Nr, £70! 


„GAZETA PORANNA" z dnia 3 grudnia 1928. 


R, sh 3 . PRCE A 
7 5 d A y 
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Po dramatycznej scenie na ul. Legjonów, ojciec odzyskał córkę, utra- 


je ALPE 


coną przed rokiem. -- Służąca Wojtynkowa odpowie za uprowadzenie. 


9 


Lwów, 2 grudnia. 

(—) Dokladnic przed rokiem 
wiele halasu narobila we Lwowie 
a w szczególności wśród sfer żydo- 
wskich sprawa tajemniczego zni- 
knięcia 14 lat wówczas liczącej 
Fanci, córki kupca Józefa Promisa, 
zam. w III dzielnicy. 

Jak Czytelnicy nasi sobie przy- 
pomną, już od pierwszej chwili po 
zniknięciu Promisówny, krążyły 
wersje, iż 

została ona uprowadzona 
do jakiegoś klasztoru przez służącą 


Oblężenie k!asztoru 


W miesiąc później opinja żydo- 
wska Lwowa została zaalarmowana 
wielkiemi zajściami, 
które rozegrały się przed murami 
klasztoru grecko - kat. Zgromadze- 
nia SS. Służebniczek przy ul. Sie- 
niawskiej. Olo ktoś z krewnych 
Promisów, przechodząc 
dnia w styczniu tą ulicą, ujrzał w 
oknie twarz dziewczęcia, łudząco 
podobną do zaginionej Fanci. O 
swojem odkryciu zawiadomił rodzi- 
ców Promisówny, którzy z eałą fa- 
langą krewnych i znajomych udali 
się na miejsce. Istotnie, Promis z 


Audjencja ojca u ks. 

Wszelkie jednak wywiady, oraz 
przesłuchan:a przełożonej  kłaszlo- 
ru pozoslały bezowocne i sprawa 
na jakiś czas znowu ucichła. Pro- 
misowie mimoto nie ustawali w 
swoich poszukiwaniach i w kilka 
miesięcy później znowu dowiedzieli 
się, iż przewidywania ich są słu- 
szne i że córka ich znajduje się w 
rękach zakonnic obrządku grecko- 
kat. 

Wobec posiadania pewnych ści- 
słych danych, uzyskał Promis 

audjencję u metropolity 

grecko - kat., ks. arcybisk. Szep- 
tyckiego, który slroskanego ojca za- 
pewnił, iż nie mu nie wiadomo o0 
uprowadzeniu jego córki przez ja- 
kis klasztor grecko - kat. i na dowód 
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SPECJALISTA CHORÓB  SKORNYCH 
I WENERYCZNYCH. 


Dr. LAUTERSTEIN 


Lwów, Sykstnska 37 (róg Słowackiego). 
Leczenie włosów, plam, znamion elektro- 
lizą, lampą kwarcową. 8115-10 


pewnego | 


VE 


Promisów, Marje Wojtynko. 
szukiwania zarządzone przez wla- 
dze, doprowadziły do wyśledzenia 
Wojtynkowej, która jednakowoż 
stanowczo zaprzeczyła, by miała 
coś współnego z zaginięciem powie- 
rzonej jej opiece Fanci. Wobec bra 
ku jakichkolwiek konkrelnych do- 
rodów, Wojtynkową zwolniono. 
Rodzice Promisówny nie ustawali 
w zabiegach, mających na celu od- 
nalezienie córki i stanowczo byli 
przekonani, że została ona uprowa- 
dzona do klasztoru. 


na ul. Sieniawskiej. 


żoną przybywszy na podwórze kla- 

sztoru, we wskazanem mu oknie 
ujrzał swoją córkę, 

która po kilku sekundach znikła 

wewnatrz celi 

Na wieść o znalezieniu córki Pro- 
misa zcbnały się lłumy współwyzna 
wców, które zamierzały siłą wiarg- 
naé do klasztoru i Proinisównę o- 
debrać. 

Na wieść o ekscesach policja wy- 
slala oddział posierunkowych, któ- 
ry demonstrantów usunął. Sprawą 
rzekomego pobylu Promisównej w 
klasztorze zajął się wydział śledczy, 


metrop. Szeptyckiego. 


swej dobrej woli udzielił mu głejt 
zezwalający na zwiedzenie wszyst- 


grecko - kat. podległych jego Me- 
tropolji. 


Równocześnie sprawa ia zajęla 
się intenzywnie Prokuratura, która 
oskarżyła ponownie Marję Wojtyn- 
ko o uprowadzenie Fanci Promis, 


wal 


| 
| 
| 
| 
| 
| 
| 


| 
| 
| 
| 


| ckazał się Józef Promis 


Po- ; a śledztwo w tej sprawie objął sẹ- 


dzia  Niementowski. Oczywiście 
śledztwo lo musiało uiknąć na mar- 
twym punkcie, gdyż brak było 
świadków uprowadzenia, a uprowa- 
dzonej nie można było znaleść. 
Promis nie dał za wygraną. — 


Spotkanie na 


„Już od kiłku dni miał on całkiem 
pewne dane co do tego faktu i bez 
przerwy inwigilował klasztor SS. Słu- 
żebniczek. Aż oto wczoraj po. godzinie 
5-tej na ul. Legionów, w pobliżu Kasy 
Oszczędności liczna pnbliczność prze- 
chodząca o tej porze przez nl. Legio- 
nów, była świadkiem wielce 

dramatycznej sceny, 

która tam się rezegrała. Ulicą tą prze- 
chodziła o tej porze słarsza osoba w 
szatach zakonnych, a obok niej dziew- 
czyna w wiekn około lat 15. Naraz do 
obu tych niewiast przystąpił niezwy- 
kle zdenerwowany mężczyzna, którym 
i donośnym 
głosem zawołał: „Feiga!*. 

Na dźwięk tego imienia dziewczy- 
na towarzysząca zakonnicy przystanę- 
ła, zwracając swą twarz ku Pzomiso- 


| Miał pewność, na podstawie licz- 
nych poszlak, że córka jego — mi- 
mo wszystko — przebywa w kla- 
sztorze we Lwowie wszystkie 
chwile wolne od zawodowego zaję- 
| cia poświęcał na poszukiwanie cór- 
ki. 


ul. Legjonów. 


wi, który z całą stanowczością rozpo- 
znał w niej 
swoją córkę Fańcię. 

Towarzysząca dziewczynie zakon- 
nica poczęła w jaskrawy sposób de- 
mentować twierdzenie Promisa, utrzy- 
mując, że towarzyszka jej nigdy nie 
była żydówką i zapewne zachodzi po- 
myłka. Promis jednak nie dał się 
wprowadzić w błąd. W jednej chwili 
zebrał się tłum, który wobec zakonni- 
cy począł przybierać groźną”postawę, 
stając całkowicie po stronie Promisa. 
Po paru minutach niezwykłego napre- 
żenia i zdenerwowania, które udzieli- 
ło się licznym świadkom tej dramaty- 
cznej sceny, przybyli dwaj posterun- 
kowi, którzy wszystko troje sprowa- 
dzili do biur policyjnych. Żakornnicą 
ckazała się siostra Lubynia, 


Oddanie córki rodzicom. 


Tutaj niebawem zjawili się z inter- 


| wencją zastępca prawny p. Promisa 


adw. dr. Rosenkranz, oraz senator dr. 


kich klasztorów żeńskich obrządku | Schreiber, żądając wydania córki oj- 


cu z powołaniem się ua par. 145 usł. 
cyw., który powiada, że rodzice inaja 
prawu poszukiwać swych zaginionych 
dzieci, żądać wydania zbiegłych i 


z pomocą zwierzchności sprowadzić 

zbiegów. 
Jak nas informują, zachodzi tu 
REGI RET 


MARMO - FREZENT - na Św. MIOŁAJA 


Zobacz wykaz 4-tej serji w granych premij w zegarkach i czekoladach Fabr 
„UP.IMA S. A. w nRAK 'WIE — o łoszony na ostatniej str nicy - - - - 


| wypadek zbrodni z par. 87 ust. karn., 
tj. zbrodni gwałtu publicznego przez 
uprowadzenie. Paragraf ten mówi, że 
jeżeli nawet uprowadzona osoba miała 
lat 14 i dała swoje przyzwolenie, mi- 
mo to na osobę dopuszczającą się u- 
prowadzenia należy nałożyć kařę od 
6 miesięcy do jednego raku. W pierw- 
szym rzędzie do odpowiedzialności tej 
pociągnięta będzie Marja Wojtynko, 
która dokonała bezpośredniego upro- 
waądzenia. 

Dowiadujemy się, że Wydział śled- 
czy postanowił Łańcię wydać rodzi- 
com, co się tež stało. Uprowadzona 

| dziewczyna po rocznej nieobecności 
znalazła się znowu na łonie rodziny. 


Sensacyjna kradzież 
w cukierni Zalewskiego. 


SKRADZIONE BUTONY ŻONY DYR. TEATRU ZAREMBY. — ZŁODZIEJKA W ŚCISKU PORWAŁA TOREBKĘ. — 


ŚCIGANA, PORZUCIŁA JĄ, 


i Lwów, 2. grudnia. 

(—) W piątek wieczorem przed 
przedstawieniem  jubileuszowem ar- 
tystki Teatrów miejskich p. Rowiń- 
skiej, wybierająca się do teatru mal- 
żonka jednego z dyrektorów Teatrów 
miejskich, p. Zaremhina, wstąpiła na 
podwieczorek do cukierni Zalewskiego. 


miało charakter uroczysty, więc p. 
dyr. Zarembina mbrała się w odpo- 
wiednią toa!etę i precjoza. M. i. miała 
w uszach bnłony brylanłowe, przed- 
stawiające 
wartość 3.000 dolarów. 
Po przybyciu do cukierni Zalewskie- 


A go p. Zarembina obawiając się, by 
Ponieważ przedstawienie piątkowe þrylanty nie wypadłły z oprawy, 
baana E] 
W KAWIARNI „LOUVRE“ próv. 


występować będą od 1. grudnia następujące prawdziwie atrakcyjne siły jak: 
MARYŚ ZAMOJSKA, królowa pieśni ludowych, OLGA STRYJEŃSKA atrak- 
cja taneczna, ŻUKOWSKA i NIKŁARSKI 
REJ niezrównany humqrysła satyryk z swoim nowym repertuarem. LOLA 
JANKOWSKA wybitna subretka. LILI NOWICKA tańce ekscentryczne. DIN 
i DON ? ? ? — — — Początek programu w Kabarecie o godz. 10-tej wiecz. 
drugi program w harze n 19 tai — — — — — W 


sensacja XX. wieku! EDWARD 


antraktarh DANCING 


ALE OPRÓŻNIONĄ Z PRECJOZÓW 1 PIENIĘDZY. 


względnie cały. kolczyk nie wyleciał 

z uszu, zdjęła butony, włożyła do etui 

i schowała do torebki ręcznej, którą 

następnie zawiesiła na krześle obok 

y siebie. | 

! W czasie, gdy p. Zarembina zajęta 
była spożywaniem podwieczerku, na- 
raz mczuła obok siebie ścisk i zauwa- 
żyła, że jakaś kobieta gwałtem prze- 
pycha się obok niej. Gdy instynktow= 
nie odwróciła się, by sięgnąć po toreb- 
kę, z przerażeniem stwierdziła, że 

wisząca dotąd na krześle torebka 
znikła. 

Szybko zorjentowała się p. Zaremhi- 
na, że torebkę musiała skraść najwido- 
czniej owa przeciskająca się Kobieta. 


Gdy spojrzała za nią, ujrzała ją już 


drugiem wejściem 


uchodzącą szybko 
na ul. Koralnicką, 

P. dyr. Zarembina natychmiast 
wybiegła za uciekającą, ale nie zdą- 
żyła jej natychmiast przytrzymać. U- 
ciekająca podążyła w stronę ul. Cho- 
rążczyzny, następnie przeszła przez 
ul. Staszica i znikła z oczu ścigającej. 

Podążając za zbieglą, ujrzała p. 
Zarembina na drzwiach bramy domu 
przy ul. Staszica 6 


zawieszoną swą torebkę, 
którą złodziejka w pościau łam umie- 


ściła. Już uradowała się p. dyr. Za- 
rembina, ale radość ta była krótko- 
(rwała, — albowiem otwarłszy to- 


rebkę stwierdziła, że złodziejka zdoła- 
ła zabrać bułony 
oraz plik banknotów. 

Złodziejka znikła bez śladu tak, że 
dalszy pościg okazał się już bezcełowy. 

Poniósłszy tak dotkliwą stratę, p. 
dyr. Zarembina udała się natychmiast 
do teatru, zawiadamiając stamtąd po- 
licję o przykrej rązygodzie. Policja 
wdrożyła natychmiast dochodzenia, 
które na razie nie wydały żadnego 
wyniku. 


TEORIA POZA DZ: 
NADESŁANE. 


Gzexolada 


powa 


,„GAZETA PORANNA" z dnia 3 grudnia 1928. 


Przemyśl w grudniu. 

Jako oskarżony o zbrodnię rabunku 
i gwałtu publicznego staje przed sądem 
przysięgłych niejaki Aleksander Gliń- 
ski, z zawodu młynarz, który na ul. 
| Jagiellońskiej obrabował nauczycielkę 
Elżbietę Lasoniównę i Eugeniusza Dę- 
bickiego. 

Gliński, many nicpoń i włóczęga 
zaatakował wymienione osoby w po- 
bliżu realności Nussbaumów, gdzie 
wraz z kilkoma kolegami zastąpił 
im drogę. Jeden z napastników po- 
chwycił 

rękojeścią laski 
Lasoniównę za nogę. 

Gdy napadnięci zawrócili w kierun- 
ku wiaduktu kolejowego, Gliński znowu 
laską zagrodził im drogę i przy pomocy 
koleżków wykonał pospolity 

zamach rabnnkowy, 
| wyrywając Lasoniównej z ręki torebkę 
z pieniątzmi. Gdy Dębicki interwenjo- 
wał, Gliński kopnął go, a potem mierzył 
Lasoniównę 
kijem w głowę. 
l 


P Mn. Kwiatkowski we Lwowie 


PROGRAM JEDNIOWEGO POBYTU P. MINISTRA. 


Lwów, 2 grudnia. 

Poseł m. Lwowa, minister Przem. 

: handlu, inż. Kwiatkowski, dnia 
2 bm. w niedzielę ramo przyjeżdża 
de Lwowa i zamieszka w Woje- 
wództwie. O godz. 11 p. Minister 
weżmie udział w uroczystej inau- 
guracji nowego roku akademickiego 
w Wyższej Szkole Handlu Zagra- 
nicznego. Po sprawozdaniu rektora 
| Szkoły p. min. Kwiatkowski wy- 
i głosi odczyt. 

O godz. 14 odbędzie się śniadanie 
staraniem Izby Handl.-Przem. i Ku 
ratorjmm W. Sz. H. Zagr., w kiò- 
; rem wezmą udział: Prezydjum Izby 

Handl. i przem, wraz z dyrektora- 
mi i czlonkami Izby, czlonkowie 
Kuratorjum W. Sz. H. Zagr. i re- 
prezenianci władz. Wieczorem od- 
będzie się w sali Kasyna : Koła Lit. 


(Od naszego korespondenta). 


| Gliński ze spólntkami następnie u- 
| ciekł.. Dostał się jednak wkrótce w ręce 
posterunkowego Brąglewicza. 

Głiński w śledztwie nie zdradził 
swoich towarzyszy. Słanie on przed 
sądem przysięgłych jako askarżony © 
zbrodnię rabunku, gwałtu publicznego i 
włóczęgostwa. 

Przed tymże sądem staje oskarżony 
o zbrodnię 

E zdrady głównej 

| 
| 
| 


Kane 


| 


j Art. staraniem klubu BBWR zebra- 
nie, na którem p. min. Kwiatkowski 
wygłosi odczyli pi. „Zagadnienia 
gospodarcze Polski“. 

| Wieczorem o godz. 21 wyjeżdża 

| p. Minisler z powrotem do Warsza- 
| wy» 
| 


sądem przysięgłych. 


RABUNEK W ŚRÓDMIEŚCIU. — O ZBRODNIĘ ZDRADY GŁÓWNEJ. 


Nr. 8701 


Mojżesz Adolf, pomocnik handlowy. 
Czynu tego dopuścił się we wrześniu 
1928, kiedy prowadził jako członek or- 
ganizacji komunistycznej agiłację za- 
pomocą druku. Zatrzymany został przez 
patrol policyjną, która znalazła przy 
nim znaczniejszą ilość nielegalnych 
druków. 

Adolf bronił się tem, że druki te 
znalazł na ulicy, obronie tej jednak nie 
uwierzono. 


NADESŁANE. 


CZYSZCZENIE PLAM, 

Dotychczasowe środki do usuwania 
plam, jak benzyna, eter, terpentyna, 
amoniak i t. d., mają tę jedną ujemną 
właściwość, że przedewszystkiem nie- 
które z nich są niebezpieczne ze wzęlę 
du na ich łatwą zapalność, a powtóre 
pozostawiają brzydkie, brudne brzegi. 

Krajowej fabryce chemicznej Ma- 
gistra Józefa Rottera we Lwowie u- 
dało się po wielu próbach stworzyć 
doskonały środek do czyszczenia plam 
pod  zastrzeżoną nazwą „Tewelina'., 
który użyty umiejętnie i ściśle według 
przepisu usuwa bezpowrotnie każdą 
plamę, to wieczne utrapienie kultural- 
nego człowieka, przyczem nie jest za- 
pałny, ani nie pozostawia żadnych 
śladów. Usuwa nawet plamy i brud 
z najbardziej przepoconych kołnierzy, 
marynarek i palt. 

„TEWELINA” jest do nabycia we 
wszystkich aptekach, składach aptecz- 
nych, drogerjach i składach farb. 


Dostawca kolejowy Leiter 


na wolności. 
WYPUSZCZONO GO ZA KAU CJĄ 100 TYS. ZŁOTYCH. 


" Lwów, 2 grudnia. 
(—) Jak wiadomo przed dwoma 
tygodniami zosiali wypuszczeni na 
wolność po zlożeniu kaucji, uwię- 
zieni za liczne nadużycia b. naczel- 
nik wydziału Dyrekcji kolejowej 
'Pawłowicz oraz jego podwładni u- 


rzędnicy Skurda i Konasiński. W 
więzieniu pozostał jedynie dostaw- 
ca Leiter, kióremu sąd wyznaczył 
kaucję 100 tys. zł. Wczoraj dopiero 
wszyslkie formalności związane ze 
złożeniem kaucji zostały załalwio- 


| ne i Leiler opuścił więzienie. 


LFJLETON „GAZ. POR,“ z 0. Xil. 


Migawki niedzielne. 


Zguba sw. Marcina — poszukiwania i 
wyznaczona nagroda, — Włosy z końskiego 
ogona, — Św. Kligjnsz na białym konin. — 
Rozmyślania na temat „„mikołajków*. — 

Powieś się a kup mi futro. — Odmiana 


zaimka „moja“. 


Od dłuższego czasu straszne rzeczy 
dzieją się w niebie — raj przemienił się 
w pieklo — wszyscy się kłócą — wszyscy 
czegoś szukają. — A wiecie czego? — oto 
konia. Konia św. Marcina. 

Straszną awanturę zrobił slaruszek, kie- 
dy rankiem spostrzegł, że ten łotr stajen- 
ny, skorzystał z mroków nocy i zamuasł 
na przysłowiowego bialego konia, wsadził 
go na zwykłą szaro - gniadą szkapę. 

Ale naprawdę bomba pękła dopiero 
wtedy, kiedy się okazało, że w stajmi cal- 
kiem niema Marcinowego wierzchowca. 

Toż to było latanie! Boże jedyny! Sam 
Piotr święty drepłał po całem niebie dzwo 
miąe kluczami 1 zaglądał w każdy kąt. 

Napróżno — koń przepadł, 

Wtedy św. Piotrzyma podrapał się w si- 
wą brode i wyznaczył nagrodę: order bry- 
lantowy gwiazdy lodowej dla tego święte- 
go, który odnajdzie zgubę. A prócz odzna- 
szenia, wolno mu będzie wjechać trjum 


1978. 


„anie na ziemię na biuiym koniu św. Mat 
gina, 

Szukano go dość dlugo, aż naraz zoba- 
czono, jak rozhukany galopuje, tuż, tuż, 
ned ziemią, ale nie dotykając jej, po bla- 
dych stepach chmur. 

Więc wszyscy święci listopadowi dalej- 
i że w pogoń za "śniegiem" (wszyscy chyba 
dobrze wiemy, 


że Marcinowy koń, ma na 


imle Snieg“). 
Już, już zdawało się św. Andrzejowi, że 
go uchwyci — złapał go nowet za ogon 


ale konisko się wyrwało i jazda dalej — 
a ma ztemię spadlo tylko trochę włosisków 
z ogona. 

Pomęczyli się święci listopadowi i dal: 
spokój wyścigom. — W niebie zaczęło grac 
w totalizatora, bo ciekawość brała wszyst 
kich, który też z grudniowych świętych 
konia złapie. 

Najwięceż stawiali na św. Mikołaja, bo 
to staruszek. sprytny i w torbie ma zawsze 
pełno cukru, a wiadomo, że konie do cukru 
same idą. A tu tymczasem pierwszy święly 
grudniowy, zawinął się i „cap!“ konia za 
zrzywę i prędko go dosiadł i jazda na 
ziemię, 

Tak się zakończyła historja Marcinowej 
„zguby — i dlatego to, tego roku nie św. 
Marcin, ale św. Eligiusz wjechał do nas na 
białym koniu. 

Leży biały dywan — wirują puchy śnie- 
żne — a wśród nich, depcząc po śniego- 


ASKA nopiertil, (Warda iuuzisau, 

Każdy skłopolany, rozgorączkowany ogło 
da barwami grające wysiawy Sklepowe ` 
rozmvśla: Go komu kupić, co komu ofia- 
rować? 

Ro przecież grudzień obfituje w okazje 
podarkowe, a kwestia „mikolajka”, czy 
„gwiazdki“ nie może być zalatwiona od 
ręki“. Trzeba dobrze rozważyć: co komu 
odpowiada i co najlepiej wyrazi uczuc.e 
akie nam rozkazuje zrobić komuś prezent. 
Dajmy na lo — czy może łysemu sprawić 
rzyjemność ofiarowany Szempon i grze: 
bień. Albo — czy będzie zadowolona z o 
rzechów, osoba bez zębów? Nie. — 
Widzimy więc, że trzeba dobrze się na 


myśleć, nim się wybierze, Mogę służyć 
małemi wskazówkami. A więc: Narzeczo” 
emy — swój portret. Przyjaciółce — 


materjal na suknię (niemodny i nietwa- 
rzowy). Mężowi — pantofle albo ładne je 
tenie rogi (oczywiście na ścianę). Kochan 
kowi — piżamę lub papierośnicę, może 
być także zapalniczka, jako symbol „pale 
nia się 
kłódkę.. (To także symbol.) Dzieciom — 
-ózgę. Sobie — słodycze, perfumy. dwa 
sapelusze, coś ze złota, murzynka na oto- 
manę i psa pinczerka. 
To kobiety — a teraz mężczyźni: 
Narzeczonej — kosztowny naszyjnik, cu- 
"ry, kwiaty i trochę drobiazgów. jak: pan- 
i tofelki, rękawiczki, pudry, perfumy, bilety 


| do teatru i t. d. 

Przyjacielowi — zawsze najlepiej jest 
dać gotówkę, 

Żonie trzeba koniecznie dać to, co ma 
jej koleżanka lub przyjaciółka, tylko ła 


*,-— Matce męża — gramofon albo” 


Iniejsze i w lepszym gatunku — np. jeśli 
orzyjaciólka ma selskinowe futro, to nic ci 
bracie nie pomoże — radzę ci i zaklinamn: 
«eśli ci życie i spokój jest miły, to pożycz: 
zestaw, ukradnij, powieś się — a kup żonie 
qronosłaje, murmle lub popielice. 

Dla kochanki, fo już konieczne auto, 
"Ibo willa. W wyjątkowych wypadkach 
"jeśli ona jest od ciebie starsza) wyslarczy 
zamiast prezentu — podwójna porcja mi- 
lości, 

Teściowej najlepiej sprawić radio — na- 
*ewno zapomni o języku i zamieni się w 
słuch, 

Dzieciom kupuje się zabawki i rzeczy 
Dożyteczne. — Sobie — nie. Bo dusza męż- 
czyzny powinna dążyć do doskonalenia się, 
a bo osiągnąć można tylko — przez zuneł: 
na wykreślenie słowa „ij%”, — Mężczyzną 
powinien pielęgnować i rozwijać 'w sobie. 


skromność, posłuszeństwo i pokorę, 
miłość i pracowitość małżeńską 1 
powinien umieć świetnie odmieniać: 
moja ukochana, moja Żona, moja 
poni, moja władczyni, moja dusza, 
"moje serce, moja słara i moja jędza. 


Irena Kadosiówna. 
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Typy. klórym poświęcamy dzi- 
siejszą ankielę, nie są komiczne. 
Niemal w każdym z nich jest jakiś 
pierwiastek Iragiczny, jakieś wy- 
kolejenie, jakieś przekreślenie snu- 
iych ongiś rachub i marzeń. 

Dziś, w czasach powojennych, 
jest owych typów nieskończenie 
wiele. Na ulicach, w kawiarniach, 
a najrzadziej w domach prywat- 
nych spolykamy ludzi, k:órych 
chciałoby się z miejsca zainierpe- 
lować: z czego, jak pan żyje? Jakim 
cudem? Jakim przemyslem? Jak 
może żyć dorożkarz, wyparty przez 
zwycięską konkurencję szybkich, 
tańszych taksówek? Z czego u:rzy- 
muje się i dobrze ubiera ów młody 


czlowiek, szlifujacy bruki, lub drze 


miący nad cukiernianym stolikiem 
wiedy, gdy wszyscy inni pracu ją? 

Są lo zagadki. Są i inne. Olo mi- 
jamy często ludzi, klórych zarobki 
możemy określić, ale klórych filo- 
zofia życiowa, pogląd na świat jest 
dla nas tajemnicą. Kto z nas rozma 
wiał kiedy z karawaniarzem, by 
dowiedzieć się, 
wych i zmarłych? Albo z handełe- 
sem, który tyle widzi i wie, ale nie 
zwierza się? 

Na niektóre z takich zagadek da- 
jemy odpowiedź. Ilustrator, dając 
karykaturę, starał się uchwycić ta- 
jemnicę w jej formie plastycznej. 
Tekslu nie dorabialiśmy za biur- 
kiem redakcyjnem; spisaliśmy go 
„na gorąco” w rozmowie, w bezpo- 
średniej obserwacji. Dlatego Czy- 
telnicy nasi z lalwością rozpoznają 
tych, kiórych spolykają codziennie. 
i zawrą bliższą znajomość z ludź- 
mi dobrze znajomymi. Tylko, że ci, 
którzy doląd milczeli, dziś przyszli 
do głosu. Posłuchajmy, co mówią o 
sobie. 


BRIGADE- 
KOMMANDANT 


(h) „H-a-a-abt Achtl.. Direk- 
tion „Wysoki Zamek“, Brigade, mar 
schieren, mar-r-r-rschl... 

— Z czego ja żyję? Ale — zaraz! 
Dawaj pan naprzód złociaka! A le- 
raz wie pan już, z czego ja żyję? 
Z syinpatji! Nie rozumie pan? No, 
mówię przecież wyraźnie — z sym- 
patji. 

Z sympalji dla mnie? 

Trochę i z lego powodu. Ale nie 
jestem zarozumiały. Przedewszyst- 
kiem z sympatji dla — idei, 

Jaklo? Jeszcze pan nie rozumie? 
(śpiewa) „Wenn die Soldaten durch 
die Stadi marschieren...“ Mówią, że 
jesiem warjałem. A ja jesiem tyl- 
ko filozofem. Wiem, do czego nie- 
którzy ludziska tęsknią... 


co on sądzi o ży- | 


sobie np. taki radca, có pamięta je- 
szcze dobre żółlo - czarne czasy. — 
Idzie zamyślony i parska z nieza- 
dowolenia, do którego nie śmie się 
przyznać. Aż tu — co za radość — 
Ot idzie ; widzi mnie w mundurze ausirjac- 
kim, słyszy lube dźwięki znanej, 
gromkiej komendy. I w sercu robi 
mu się ciepło, jakby po dziesięciu 
bombach piwa i błogo, jakby po 
dużej porcji flaczków. Z ochotą 
daje mi złociaka. Nie trzeba nawet 
prosić... 

Albo taka dama, co zęby zjadła 
na ostrygach z szampiirem w towa- 
rzysiwie „schneidiger oesterreichi- 
scher Offiziere“. 

(Krzyczy) „Links 
Brigade, marsch!“ 

Boże, jaki uśmiech rozaniela jej 
pofaldowaną buzię, kiedy mnie zo- 
baczy. W oku kręci się łza rozrze- 
wnienia, lorebka sama się otwiera 
i kapnie mi có najmniej pięćdzie- 
siątak... 

A pan dlaczego mi dał złociaka? 
No? Pan milczy? Aha! (śpiewa) 
„Ich bin der brawe Böhm - Ermolli, 
bum -tara, bum, bum, tarara. — 
bu-m-m-m!!) - 


MICHALINCIA-kolperterka. 


(Przerywa, przystępuje dv sze- 
regowca, chwyla go za guzik i krzy- 
| czy): 
| „Sie, Sie sind 

stiert! 4 
(Powraca do Tzer”"). 


schlecht adiu- 


schwenken, 


się Michalfńcia 


Nazywam 
Każdy mnie | 


ktoby mnie nie znał. 

zna i każdy wie, że sprzeda ę gaze- 

ty i gram na mojej harmonijce — | 
grum na ulicy, gram na weselach, 
a i częslo gram sobie, jak mi się za | 
bardzo chce jeść — i iak mi jest za 

żle na świecie. 

Nie tak było dawniej. Miałam i 
ja swoje dobre czasy i w dworze 
szlacheckim uczyłam się grać na 

| fortepianie, a jakże.., 

Ale zacne ludzie nie dadzą mi 
zginąć : chęlnie wspierają Michaliń 
cię. A odkąd mam moją harmonję 
| i gram sobie i ludziom — to i we- 
| 


Z E 


selej mi jakoś, 


ZWROTNICZY TRAMWA JU. 


Któż we Lwowie nie zna nie usprawiedliwiona. Iluż to bo- 
wiem ludzi chybiłoby swojego ce- 
lu, gdyby nie on. Wszak on spro- 
wadza ich wszystkich, jednem po- 
ruszeniem żelaznego klucza na wła 
ściwy tor. Dzięk: niemu kochanka 
znajdzie się w objęciach swego wy- 


lego 
jegomości, małego wprawdzie wzro 
siem. lecz za lo tak imponującego 
charakleryslyczną lwarzą, sumia- 
stym wąsem i pełnym powagi wy- 
razem? — Odziany dositągnio, w e- 
leganckąa kurtkę z futrzanym kołnie 

| 


rzem, w urzędowej czapie z dasz- | branego, dzięki niemu poważny 
kiem i złotym galonem, stoi wiernie | businessman trafi do swego kli- 
na swej placówce i z pełnem zrozu- | jenta, 


mieniem jej ważności wykonuje 
powierzoną sobie funkcję przesta* 4 > 
Ajaniał zoaajnie, mda jowyciij w Liw. cć dżentelmena. | 
glównym punkcie węzłówym przy pojrzał na mnie w pierwszej 
Kawiarni Wiedeńskiej. [Í trzeba | chwili z wyrazem jakoby lekkiego 
| przyznać, że duma jego jest zupeł- | oburzenia, lecz po chwili twarz 


— Z czego pan żyje? — zapytuję 


| 


rozjaśnia mu się jowialnym uśmie- 
chem: 

— Ha no żyje się z pensji — cze- 
mu nie.. Choć mierzę i ważę poło- 
wę lego, co moi koledzy; ale pensję 
dostaję, jak inni... no a że na ubra- 
nie wystarczy pół lego materjału, 
co tamlym. drągalom, że mój żołą- 


Pr 


dek jest lakże o połowę mniejszy, 
więc chwalić Boga pensja mi wy- 
starcza i nie narzekam. 

A jak pani redaktorka chce wie- 
dzieć, co ja wogóle myślę, to po- 
wiem, że według mnie, z tego tyle 
biedy na świecie i kłopolu w pań- 
stwie, że ludzie zanadtó rosną. 
Niechby klo wynalazł środek, aby 
wszyscy ludzie w Polsce byli tego 
wzrostu, co ja, to odrazu byłoby 
wszyslko dobrze. Zakasowalibyśmy 
wszystkie inne narody dobrobytem, 
a nawet bogactwem. Nie byłoby ma 
łych pensji, nie byłoby braku mie- 
szkań, wszyscy byliby szczęśliwi i 
zadowoleni... 

Dlatego, niech tam inni patrzą 
na mnie z góry, ja wiem. że życie 
należy do karłów. 


WŁAŚCICIEL 
SKLEPIKU. 


Oj. ciężkie czasy nastali na świe- 
cie! Towary drożeją, w handlu za- 
stój — na niczem człowiek nie za- 
rabia, tylko traci — ja np. to do je- 
dnego pudelka zapałek dopłacam 
calego grosza, na kasice mydła tra- 


Str 8 


Kalosze i śniegowce 


cę 2 gr., na paście do butów — 3 gr. 
itd. Nawet niewiem z czego bym 
żył, żeby nie to, że w sklepie jest 
bardzo duży ruch, i tak jakoś w ku- 
pie, to jedno idzie do drugiego i coś 
nie coś kapnie. Ratuje się człowiek 
tem, że nigdy niema drobnych. Co 
kto da złotóweczkę, albo dwie — 
a tu nie mam wydać — a to grosz, 
a to dwa, a to pięć. A jak już powie 
działem, ruch w sklepie duży, to i 
tak przez dzień nieraz i z pięć zło- 
tych się zbierze. A jak się do tego 
doda i te trochę, co się niedoważy, to 
już jest o co ręce zaczepić. Ot, śpe- 
kuluje bidny człowiek jak może, a- 
by tylko dychać, aby handel szedł 
iaby wykończyć ię drugą kamie- 
niczkę, co ją sobje buduje na Ły- 


czakowie. Ot, bida, bida na świe- 
cie! 
(Red.: Dalszą serję interesują- 


cych wywiadów ze znanemi typa- 
mi i typkami naszego miasta za- 
mieścimy w jednym z najbliższych 
numerów). 


——0— = 


Z TEATRU 


Jubiiensz 50-ietniej pracy scenicznej 
Herminy Rowińskiej. 
Lwów, 2. grudnia. 

Są artyści, któmzy nie potrzebują 
jubileuszu, bo całe ich życie byio 
tryumfalnym pochodem od roli do 
roli, od powodzenia do powodzenia. 
od owacji do owacji, a dobre recenzje, 
kwiaty, kosze, wieńce były dla nich 
chlebem codziennym. To ci na szczy- 
tach,. wirtuozi i soliści sceny, o któ- 
rych biją się teatry polskie i autorzy 
polscy, wybrańcy losu, ulubieńcy bo- 
gów. Lecz są jeszcze inni, którzy w 
szarej i żmudnej pracy, ciągną taczi.ę 
teatralnego żywota, dzięki swym na- 
turalnym warunkom i rodzajowi swego 
talentu skazani są całe życie na epi- 
zody i tylko od czasu do czasu trafi 
im się jak ślepej kurze ziarnko, jakaś 
większa i odpowiedzialna rola, która 
pozwala im wysunąć się do pierwsze- 
go szeregu. Pracują cicho i bez rozgła 
su, ofiarnie i posłusznie, mie wymie- 
niani w komunikatach, zapomniani 
przez recenzentów i zanim się spo- 
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od pierwszej chwili istnienia swego, 


lwia część uwagi i zainteresowania poświęcała małopolskiej prowin- 


cji, ocenialiśmy bowiem znaczenie promieniowania 


kultury polskiej 


z miast prowincjonalnych na całe obszerne połacie kraju, a temsamem 
znaczenie tego zjawiska dla polskcści naszej dzielnicy. 
Z prawdziwem zadowoleniem stwierdzić możemy, że wysiłki na- 


sze dały najlepsze owoce i 


poczytniejszych pism prowincji ws 
wo wschodnich kresow. Dunu> s: jest dla nas podnietą do dalszej 
akcji w tym kierunku. Pierwszym krokiem na drodze tej jest rozbu- 


dowa działu stanisłiawowskiego. 


Począwszy od dnia dzisiejszego zamieszczać będziemy 


„Gazety Porannej* 


„fosełą Poranna" jest dzisiaj jednem z naj- 


odnio - małopolskiej i południo- 


w ramach 


stały dział, po więcony sprawom i zagadnieniom 
Wielkiego Stanisławowa oraz województwa 


stanisławowskiego. W 


tym celu kreowaliśmy w Stanisławowie stałą placówkę redakcyjną, 
przy ul. 3 Maja, nr. tel. 544, powierzając kierownictwo jej p. drowi 


Wilderowi. 


Spodziewamy się, że społeczeństwo stanisławowskie przyjmie wia 
domość tę z pełnem zadowoleniem i przez zasilanie informacjami i u- 


trzymanie stałego 


kontaktu dopomoże zasiępcy naszemu do posta- 
wienia działu stanisławowskiego na 


poziomie, któryby całkowicie 


wypełniał lukę, jaką tworzył dotychczas brak lokalnego dziennika. 
W celu uniknięcia nieporozumień zaznaczamy, że „autonomja” kore- 


spondentów naszych z większych miast 


wojew. stanisławowskiego 


zwslaje nienaruszona i z usług ich korzystać będziemy nadal w całej 


pełni. 


strzegą, wchodzą w smugę cienia sta- 
rości, bo całe ich życie przepływało w 
cieniu. Dla nich to jubileusz jest szcze 
gólnem i radosnem świętem, jest pierw 
szem nieraz wyjściem na światło i 
pierwszem wywyższeniem. Jest słodk: 
nagrodą za długoletnią i ofiarną pra- 
cę, sprawiedliwem uznaniem zasług 
dla umiłowanej nadewszystko sztuki. 
publicznem potwierdzeniem własne’ 
wartości, najlepszą odtrutką na wszyst 
kie trucizny i gorycze teatralnego ży 
cia. Dochodzą do nich wtedy listv 
serca, które ich dotąd nie doszły, pł 
dają do ich stóp kwiaty, które nigdv 
dotąd dla nich nie kwitły, otwieraja 
się dla nich dusze lutlzkie, do których 
kołatali dotąd napróżno. I w oczach 
nas wszystkich, którzy się na to nie 
bez wzruszenia patrzymy, spełnia się 


nareszcie przypowieść Chrystusowa 
Kto się poniża, będzie wywyższony. 
Taki jubileusz, to zaiste piękna 
i niezapomniana chwila. Przeżyła ją 
w piątek w Teatrze Wielkim Hermina 
Rowińska z okazji jubileuszu 30-let- 
niej działalności aktorskiej, a dwu 
lziesto dwu letniej pracy w dramacie 
lwowskim. Nie było szumnych prze- 
nów, gdzie frazes goni się z frazesein, 
„ni hałaśliwych fanfar, ani kosztow- 
ych podarków ze złotą — ale była 
za to majcenniejsza pozłótka serca w 
prostych i niewyszukanych  przemó 
wieniach dyr. Barwińskiego, prez. Za 
"ielskiego i p. Pillerowej, były kwiaty. 
piosenka i szczere łzy wzruszenia ju- 
bilatki, dziękującej za owację. I niech 
pani Hermina nie żałuje, że po dziew- 
czecych marzeniach ak Ładu w 
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PETER S. 


Są takie klasyczne przysłowia, które 
bedą żywe i świeże i przez 200 i przez 
500 i przez 800 lat. 

Naprzykład: 

— Podbitym narodom należy zosta- 
wić tylko jedno oko, aby miały czem 
płakać, — powiedział. Bismark. 

-— Państwo — to ja! — zawołał Lu- 
dmik czternasty. 

— Paryż wart mszy — orzekł Hen- 
ryk IV. zmieniając jedną wiarę na 
drugą. 

Król ten zresztą 
awiuistycznym  drugiem 
sicznem powiedzeniem: 

—- Chciałbym, aby w zupie każdego 
z moich poddanych*znalazła się kura. 

Nie wiemy co chcieliby widzieć w zu 
pie każdego ze swych oddanych Len:n 
! Trocki, ale stynny naczelnik czerezwy- 
czajek, Peters wypowiedział się na ten 
temat całkiem jasno i niedwuznacznie, 
a i to jego zdanie uważamy za niemniej 
ważne, niż henrykowskie. 

Mianowicie według wiadomości poda- 
nej przez gazety, kiedy przed ówczesną 
gowa miasta w Rostowie nad Donem 
zjawiła się delegacja robotników i oznaj 


okazał sie bardzo 
swojem sla- 


msa Ze iud roboczy gi0uuje, — lerva 
odpowiedział: 

— I to wy głodem nazywacie?! Czy 
le jest głód, kiedy wasze rostowskie po- 
imyjne kanały nabite różnymi odpadka- 
mi i resztkami?! Oto w Moskwie, gdzie 
wszelkie kanały całkowicie puste i czy- 
s.e — jakby wylizane — oto tam głódi 

I tak rostowscy robotnicy mogą za- 
wcłać jak zaporoscy kozacy: 

— Jest jeszcze proch w prochow- 
nach! Są jeszcze pełne pomyjne kanały 
— owe dobroczynne skiady sowjeckiej 
władzy! 

A jednak owo zdanie Petersa przem- 
hnęła po gazetach całkiem niespostrzt 
żenie: nikt nie zwrócił na nie należytej 
uwagi. 

To niesprawiedliwość! Tego rodzaju 
powiedzenia nie powinny uledz zapo- 
ninieniu. 

Gdybym miał władzę w ręku, wy- 
daibym wszędzie ogromne afisze z owein 
reaniem, kazałbym wyryć je na marmu- 
rowych płytach, rozesłaabym je w for- 
niie okólnika do wszystkich szkół į za 
kładów wychowawczych, mój herold roz 
głosiłby je głośno na wszystkich płacach 
publicznych i skrzyżowaniach dróg: 

— Póki w mieście zlewy pomyjne są 
nełne, dlaczegoż robotnicy miówią o gło 
dzic?.,. 

* 


Ciekawe, czy H. D. Wells, w czasie 


swojego pobytu w Moskwie oglądał w. 


atdhe anty ca CUYO WUY wi uci 
sewi 'eckiej także i pomyjne zlewy? 

Jeśli je oglądał, to napewno wpadł w 
zachwyt: 

-- Oto higjena, oto czystość! Ta prze- 
cież na dnie tej pomyjnej jamy można 
swobodnie fox-trolta tańczyć, jak ua 
['arkiecie. 

— Au nas w „Anglii, w pomyjnych ja- 
mach znajduje się czort wie co: ogryzki 
od chleba, kawa'ki ryby, resztki cygar, 
resztki drobiu, suszonych sardynek, o- 
krawki z sera! Nie, sowiecka władza ma 
icpsze i na szerszą skalę zakrojone wa- 
runki bytowania, jeśli w tej grzązkiej, 
błefnistej Moskwie ona zdołała zaprowa- 
dzie taką wzorową, idealną czystość. 

' i * 

Ciekawe także, jak tow. Peters bę 
d»ie organizował dobroczynną pomoc z 
pom) jnych zlewów? 

Pirawdż$podobnie w pierwszym izę- 
dzie będą dopuszczeni „do takiej pysznej 
nczty komuniści — pierwsza kategorja. 
Kiedy ci zdejmą z wierzchu co najlep- 
sz. — główki ze śledzi i okrajki z kiel- 
basy — podejdzie druga kategorja, zwy- 
ki robotnicy, Wybiorą skorupy z ziem- 
niaków i resztki końskich łydek, a wszy- 
stk pozostałe niech sobie zje trzecia 
In. = burżuje i sabotażnicy. 

Gdybym był nie pisarzem, ale dozor 
cą więzienia i gdyby tak Peters wpad! 
do turmy w moje ręce, sprawiłbym inu 
io;koszne życiel. Karmiłbym go do roz- 


w-uuuy 


| 


operetce i operze, los już od roku 1906 
zaprzągł ją do szarej pracy w dra 
macie. 

Krótki jest żywot słowików i w 
maju tylko są przy głosie — wesoły 
zaś Świergot wrópli przez cały rok 
umila nam życie. Spełniła pięknie to, 
co było-jej przeznaczonem, dała Tea 
trowi polskiemu to, co miała najlep 
szego. Pamiętamy cały szereg kreacji 
w „Moralności pani Dulskiej“, „Mał 
żeństwie Loli", „Głupim Jakóbie*, „Ha 
nusi“, „Popychadle', „Panu Dyrekto- 
rze“, „Honorze“, „Kopciuszku“ „Sar- 
matyźmie“ i w. i. 

Szeroki jej talent charakterystycz - 
ny, naturalne „vis comica“, bezpo- 
średniość i szczerość, pnzy rzetelności 
pracy i zamiłowaniu swego zawodu, 
z najmniejszej nawet roli umiała wy- 
krzesać iskry życia i naturalnego hu- 
moru. Więc  przysłużyła się dobrze 
sztuce polskiej i pozyskała serce 
Lwowa, który zjawił się w komplecie. 
ażeby złożyć hołd  jubilatce. Niech 
więc tych kilka skromnych słów 
przyjmie nie jako dar recenzemta, ale 
starego przyjaciela, który przedarłszy 
mgłę wspomnień, myśli teraz o na- 
szych dawnych dobrych czasach. 
I życzę jej jak sohie samemu — aże- 
byśmy doczekali się oboje, znów w 
tym samym roku złotego wesela ze 
sztuką. 

Henrvk Zbierzchowski. 


EUe u 
Zarówki 
Świeczniki 
Dynama Motory 


St. Lleśniakowski 
"Forążcz zny 10 Tel 2 -80. 


Eitinger 'ODES 


tmiwa radykalnie bez bola uporczyą 


we nagniotki i zgrnbiołę naskórki, 
Skład | wyrób: 


AptekaM.Ett: ngera 
Lwów, p ac GOŁUCHL WSK Pee e Si 


[EFS NN" 
BALSAM NĄ 


psu. UUuzicumie a TWA EC mu 
ciad z 7-miu dań z deserem. 
Ouby u mnie nie zaznał głodu, w 


myśi.jego własnego zdania: 
— Póki istnieją zapełnione kanały i 


romvjne zlewy —- nie może być mowy o 
głrodziel 

Menu Petersa byłoby takie: Prze- 
kąska: 


Łupina z czosnku i skorupa faszero- 
wana a la obernuar. 

Zupa: Consome z mydlin a la Savon 
z odpadkami, pierożki z resztek papiero- 
sów z farszem popielnym... 

Ryba: ogryzki śledzia z grzybkami ze 
ściany. 

Mięso: Fricasse Ra-Mor, pieczone na 
mysim smalcu. 

Kurczę: Pióro od starego damskiego 
kapelusza... 

Deser: Papier od czekolady, skorupa 
z jabłek i osad z kawy. 

Nic przypuszczam, by Peters mial 
prawo uchylić się od takiego obiadu. 

A to z tego powodu, że jeśli tacy 
wieley łudzie, jak Napoleon, Suworow i 
Fiete Wielki często jadali strawę że 
wipólnego kot'a razem z żołnierzami, to 
iakież mają prawo uchylić się ad wspó! 
tego kotła nasi cymerwaldscy Napoleo- 
ne wie, którzy z całej wielkiej Rosji u 
twarzyli jeden wspólny Kocioł: 

Toinyjny zlew. 

rłumaczył F. M. 
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Ponowne zaostrzeni 
wśród władców Krem! 


e 


Gd, 


Cz gə domaga sę opozicja z Frumkinem na czele. 


OBSZERNY KOMUNIKAT W „IZWIESTJACH*, — WALKA WSI Z MIASTEM. — BANKRUCTWO LENIZMU. — 
O WOLNOŚĆ POLITYCZNĄ DLA KUŁAKÓW FRUMKINA POPIERA WŁOŚCIAŃSTWO ROSYJSKIE. 


Moskwa, w grudniu 

Olimp bołszewicki stoi bezwątpie- 
nia przed nowem gwałtownem wstrzą- 
śnieniem, przed nową walką wewnę- 
trzną i — o ile pozory nie mylą — 
tym razem decydującą. Wystąpienie 
zastępcy komisarza finansów M. Frum 
kina (a nie Fronkina, jak mylnie po 
dano w krótkiem doniesieniu telegra- 
iicznem), jednego z najwybitniejszy h 
autorytetów gospodarczych w Sowje- 
tach — stanowi właśnie groźny symp- 
tom i zapowiedź ponownego zaostrze 
nia waski w łonie władców Kremla. 

O tem, że Frumkin, który jeszcze 
niedawno piastował stanowisko ludo- 
wego komisarza handlu zewnętrznego, 
miał wystąpić z druzgocącą krytyką 
obecnego ustroju sowjeckiego, zapo- 
wiadając niechybną jego zagładę, już 
od kilku miesięcy kursowały pogłoski 
w kołach działaczy komunistycznych. 
Wiadome było również, że jeszcze w 
czerwcu r. b., a następnie ponownie 
z początkiem listopada, Frumkin wy- 
stosował do „Cika“ obszerne memo- 
rjały, w których zilustrował obecną 
sytuację i określił ją jako bez wyj- 
ścia, nakreślając zarazem plan — jego 
zdaniem — koniecznych radykalnych 
reform, w istocie, nzeczy równoznacz- 
nych zupełnej likwidacji zasad ko- 
munizmu. Ponieważ rząd zachowy- 
wał treść tych memorjałów w ścisłe: 
tajemnicy, nawet przed najwpływow 
szymi dygniłarzami, Frumkin w ta- 
jemnicy rozesłał odpisy tych memorja- 
łów do wszystkich członków „Cika“ 
oraz członków centralnej komisji kon- 
trolnej. To zmusiło Stalina do zajęcia 
się temi memorjałami na plenarnem 
posiedzeniu „Cika* partji komuni- 
stycznej w dniu 19. listopada. Frum- 
kinowi ostra i gwałtownie oponował 
sam Stalin. Posiedzenie miało prze- 
bieg niezwykle burzliwy. O co właści- 
wie chodzi? Rąbek tej tajemnicy czę- 
ściowo uchyla obszerny komunikat 
rządowy (zajmuje 2 stronicy druku). 
ogłoszony równocześnie w  „Izwie- 
stjach* i „Prawdzie“ (nr. 273 z dnia 
28. bm.). Komunikat ten zawiera krót 
kie streszczenie ostatniego memoriału 
Frumkina oraz obszerną odpowiedź 
Stalina. Oto dowiadujemy się, że pod- 
sławowa treść wywodów p. Frumkina 
jest następująca: Włościaństwo z wy- 
jątkiem nieznacznej części najuboższei 
warstwy — jak twierdzi Frumkin — 
jest wrogo usposobione wobeo rząuu 
bolszewickiego. Chłopi za żadną cenę 
nie chcą się podporządkować bolsze- 
wiekim władzom. Cała dotychczasowa 
wiejska polityka rządowa oraz zarzą- 
dzenia, wydane w ostatnich czasach 
przez rząd celem pozyskania chłopów. 


zawiodły w zupełności, oraz — jak 
podkreśla Frumkin — wytworzyły 
sytnację rozpaczliwą, bez promieni 


i bez żadnej perspektywy na 
szłość. Rolnictwo i wies stoją nad 
przepaścią. Nadzieja  przeistoczenia 
Rosji w kraj o potężnej imdustrji jest 
zupełnie bezpodstawna. Wobec tego 
Irumkin uważa, że w pierwszym rz - 
dzie należy dać rolnikom całkowitą 
wolność gospodarczą, a zarazem i po- 


przy- 


lityczną. 
Nawet dla „kułaków* Frumkin 
domaga się umożliwienia czynnego 


udzialu w życiu poliłycznem i w or- 
ganach władzy. W dalszym ciągu 
Frumkin wysuwa żądanie zaniecha- 
nia wszelkich eksperymentów  socja- 
listysznych nad ubogą ludnością, na- 
tychiuiasiowcgo cofnięcia „kredytów 
rządowych i peparcie rolnictwa rzą- 
dowego, czyli t. zw. „fabryk zbożo- 
wych. Trusskin jako największy 
znawca stanu finansów sowieckich, 
oświadcza, że olbrzymie fundusze, wy- 


Żamias 


i C 
petia 


znaczone na uprzemysłowienie kraju, 
uważa „za pieniądze wyrzucone” 
Sumując swe wywody, 
stwierdza całkowite fiasko leninizmu 
| i marksizmu na gruncie 
i nawołuje do 
stroju na układ 
ny. — W swej odpowiedzi Stalin pod- 
| kreślil wielkie niebezpieczeństwo, któ- 
re grozi jedności komunistycznej 
| strony nowego kierunku. Scharak- 


Frumkin 
rosyjskim 


zmiany obecnego u- 
liberalno-barżnazyj- 


ZE 


| 
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teryzował poglądy Frumkina, jako dąs 
żenie do cofnięcie dyktatury proleta- 
rjatu. Przyznał również, że wobec 
chłopów system bolszewicki dopuścił 
się „metod zbrodniczych“, lecz mimo 
lo zapowiedział najostrzejszą walkę 
na dwa fronty, tj. przeciw odłamowi 
prawicowemu oraz partii lewicowej 
(trockistów). Walka z odchyleniem 
prawicowem czyli zwolennikami po- 
gladów Mrumkina, będzie tem trudniej. 
sza, ile że w walce z  trockizmem 
mamy do czynienia z doktrynerstwem 
kilkunastu fantastów, podczas gdy o- 
pozycja Frumkina wywołana została, 
potężną potrzebą życiową, przytem 
oparta na żywotnych interesach rolni- 
ków, tj. 85 procent ludności, zamiesz- 
kałej na terenie Unji Związkowej — 
znalazła posłuch u szerokich mas wło: 
ściaństwa rosyjskiego. 


O ooa 


WYRAFINOWANA ZEMSTA WIEJSK EGO OTELLA. — PIĘKNA HELENA, NIEŚWIADOMY ROGACZ I NIEZLI- 
GZENI A SANCI — ZASADZKA W KONARACH DRZEWA. 


Bukareszt, w listopadzie. 
(m) O niezwykłej zbrodni donoszą 
z miejscowości Ciu.ac. Gospodarz tam 
tejszy, Aurel Wa.escu, miał młodą 


i urodziwą żonę, Helenę, do której za-. 


lecali się wszyscy młodzieńcy ze wsi, 
znając aż nadto jej przystępne uspo- 
sobienię. Jak się to zwykle dzieje, 
długi czas mąż nie wiedział o ni 
czem. Nie wiedział nawet o tem, że 
zdrada małżeńska 
dokonywaia się co nocy 

w jego własnym domu. Żona, znające 
lwardy sen męża, około godziny 1-szej 
w nocy wpuszczała przez okno aman- 
‘ów. (Była tylko na tyle skromna, ż: 
aigdy nie przyjmowała więcej, niż Je- 
dnego naraz...). 

Wreszcie jednak dzięki plotkon 
>ewnej dziewoi wiejskiej, zazdrosnt 
a swego narzeczonego, Stefana Dar 
zuka, Valescu dowiedział się o wszy 
stkiem i zapłonął 

żądzą zemsty. 

Pewnej nocy powiedział żonie, ż 
ponieważ w izbie jest mu za duszno 
zójdzie spać na strych. Małżonka ocz* 
wiście przyjęła tę wiadomość z zadu 
woleniem. Jednakże Valescu nie m" 
ślał o spaniu. Do okienka strychowece 
dotykał gruby. konar drzewa. Valescu 
„iadł na nim okrakiem, a w ręku trz 
mal przygotowany 

sznur z pętlą. 

Po kilku godzinach czekania, u: 

rzał męską sylwetkę, podchodzącą d> 


stron jako 


LWÓW" 
„l. KOPERNIKA 9. Tel. 5-02, 


OSTRZEŻENIE! 


O: pe" nego czasu zalecają z wielu 


pisana „UNDERWOOD“ rzekomo „mało 
co używa.e*, 

Jako jedyni zastępcy 1 wyłączni sprzedawcy fabryczni nowych ma- 
szyn do pisania „UNDERWOOD* wyjaśniamy, iż jest to regularny handel 
maszynami do pisania t. zw. „REBUILT“ t. j. staremi, długoletnio używa- 
nemi maszynami, które zosłają świeżo lakierowane i niklowane przez co 
wyglądają napozór, jakby były mało co używane, 

Ktokolwiek zatem przystępuje do kupna takiej maszyny, winien so- 
bie uświadomić, iż kupuje maszynę starą, 


GROSS i MARGULIES 


Reprezentacja i wyłączna sprzedaż amerykańskich maszyn do pisa- 
nia „UNDERWOOD' na Małopolskę i Śląsk cieszyński, 


chaty. Gdy przybysz zaczął się wspi. 
nać do wysokiego okna, nagle z ga- 
łęzi spadła na jego głowę pętla. Po- 
derwany do góry, zahaiczał głucho 
sStryczek wyprężył się i na pętli 
zawisł trup. 

Valescu umocował zwłoki 
wśród liści, przywiązawszy koni" 
sznura do konara, poczem najspokoj- 
niej poszedł spać. 


| 


wysok“ 


Piękna mężatka napróżno tej nocy 
oczekiwała gacha. Nazajutrz odkryto 
wisielca i wszyscy byli zdania, że 
Dańczuk popełnił samobójstwo. Jed- 
nakże Valescu nie omieszkał dla za- 
imponowania żonie — pochwalić się 
przed nią swą zemstą. Niewiasta wy- 
dała go żandarmom, by pozbywszy 
się męża, wygodnie kontynuować swe 
romanse. 


Londyn, w listopadzie. 
(=) W związku z poważna cho- 
ba króla Jerzego, uwaga Anglji 
| wróciła się bacznie ku osobie na 
3 'ępcy tronu, ks. Wali, cieszącego 
ię — jak wiadomo — wiel a sym- 
atja rarodu angielskiego. A prze- 
ież znalazł się ktoś, kto stanowczo 
'rzymuje, iż ksiażę Walji 
nie będzie królem angielskim. 
en oryginalny poglad głosi urb: 
at orbi znana apostołka i kierow 
niczka ruchu teozoficznego, dr. An 
"a Besart, o kiórej w swoim cza- 
sie wiele już pisaliśmy, 
P. Besant chce koniecznie ucho 
| dzić za jakaś nowoczesną Svbillę. —- 
Marzą się jej triumfy prorocze ja 


„Ku no oka yine“ maszy: y do 


KRAKÓW 
ul. STAROWIŚLNA 1. Tel. 21-90 


| 
| 
(| Ks'ążę Walji nie zostanie 
królem angielskim. 


TAK UTRZYMUJE NOWOCZESN * *v»'*r a 
FANTASTYCZNE WIZJE SŁAWNEJ TEOZOFKI. 


DR, ANNA BESANT. 


kiegoś Jeremiasza czy Jezajasza. 
W czasach ostatnich doznaje roz- 
maitych 
świętych wizyj, 

kióre coprawda posiadają charak- 
ter zupelnie realny, bo zajmują się 
nawet problemami -politycznemi. 

Obecnym ośrodkiem jej wizjo- 
nerskich majaczeń slal się książę 
Walji. P. Besant utrzymuje, że ko- 
rona królewska dostanie się w u- 
dziale hie jemu, lecz jego bratu, ks. 
Yorku. W niezwykly sposób uzasad 
nia sędziwa iteozofka swoje dziwacz 
ne twierdzenie. Olo bowiem — 'jej 
zdaniem — ks. Walji dobrowolnie 
zrzeknie się tronu, gdyż. stanie się 
rzecznikiem haseł socjalistycznych. 
le śmieszne poglady wypowiada 
teozofka najzupełniej poważnie i 
nie sobie nie robi z drwin prasy. 
która wyśmiewa jej manię pro- 
roczą. 


s=p<E 


Rafał) Środhi [NOWE 


niedoścignione przy pielęgnowaniu twa- 
rzy i rąk, wydelikacają skórę, czynią ją 
gładką I miękką, usuwają piegi, wązry, 
pryszcze, czerwoność, oraz wszelkie pila- 
my skóry. 
Rafała 
Rafała 
Rafała 
Rafała 


2.40 
1.20 
1.— 


krem Iiljowy, cena 
mydło liliowe, cena 
poder liljowy, cena 
mleko liljowe, cena zł. 1.50 
Rafała grysik liljowy, cena zl. 0.60. 
Wyróh i wyłączny skład; APTEKA M. 
ETTINGERA we Lwawie, pł. Golnchow. 
skich 14. (za Teatrem Miejskim). 
-- Codziennie wysyłka na prowincję, — 
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- GAZETA PORANNA w STANISŁAWOWIE. - 


Tamli izowanie Straży I 


pozarnel. 


"ZAKUPNO AUTOPOMP. — BUDOWA ODY. — POCHWAŁY GODNA ENERWIEŻA ĆWICZEŃ. -—— BUDOWA 3-ECH 


NOWYCH ZBIORNIKÓW WRKOWEJ REMIZY. 


E | 


P'ETROWA GJA ZARZĄDU MIASTA, 


(Wywiad u naczelnika Straży pożarnej p. Voelpla). 


Stanisławów, 2. grudnia. 


Nie wszyscy zapewne mieszkańcy na- 
szego miasta wiedzą o tem, że za przy- 
kładem innych wielkich miast i Stani- 
sławów w najbliższym czasie, bo już od 
połowy grudnia br. posiadać będzie zan- 
tomobilizowaną straż pożarną. O ważno- 
ści tej instytucji mówić nie potrzeba, ko 
kazdy rozumie miepoślednią rolę straży 
pozarnej w interesie bezpieczeństwa mia 
sta. Na tem samem stanowisku stanął 
Magistrat miasta Stanislawowa z preze- 
„sem p. Chowańcem, którego poważną za 
„sługą jest wprowadzenie tej ważnej ino- 
wacji W wywiadzie uzyskanym przez 
naszego współpracownika u p. Voelpla, 
uaczeinika straży pożarnej — otrzyma- 
liśmy hliższe szczegóły, któremi dzieli- 
my się z naszymi Czytelnikami: 

Magistrat miasta, chcąc załatwić — 

od kilku lat otwartą sprawę bezpieczeń- 
stwa ogniowego — zakupił u firmy 
„(waf i Suftt w Wiedniu cztery aato- 
pompy, a to: jeden beczkowóz o pojetn- 
ności 1500 litrów wody z pompą o wy- 
dajności 800 l/m. litrów na jedną in:- 
nutę), dwa beczkowozy o pojemności 
2500 |. wody z pompami o wydajności 
800 1/m., oraz wóz rekwizytowo osobo- 
wy, z pompą o wydajności 1200 tm, Le- 
na kupna powyższych pomp wynosi 
20.000 dolarów. 

Równocześnie z zakupnem autopomp 
przystąpił Magistrat do budowy nowej 
remizy i koszar straży pożarnej. Wyko- 
nanie planów powierzono  architekcie 
miejskiemu p. Treli, którego osoba daje 
pełną gwarancję celowości, hygjeny i 
piękna. W myśl planu tego, znajduje 
się w trakcie budowy gmach, w którego 
części środkowej w parterze mieścić się 
będzie 14 stanowisk dla autopomp i war- 
staty reparacyjne, Drzwi wyjazdowe 
tych stanowisk otwierane będą zapoino- 
cą elektryczności. Na pierwszem piętrze 
budynku tego pomieszczone będą sypial 
nie strażakow, scia pogotowia, łazicnhi 
i nmywalnie. Po obu stronach wspomnia 
nej hali znajdować się będą dwa hudyn- 
ki 2-piętrowe, które mieścić będą cen- 
tralę sygnalizacyjną i telefoniczną, po- 
koje dla dyżurnych, infermerję, biuro i 
mieszkanie naczelnika, tegoż zastępcy 
oraz podoficerow. 

By usprawnić działalność straży po- 
Żarnej, zaslosowano najnowsze hudowni 
ctwo pożarnicze, jak np. sygnalizację po- 
žara, równoczesne otwieranie drzwi wy- 


jazdowych za pomocą elektryczności, 
zjazdy strażaków ze sali pogotowia 
wprost do hali — oraz wiele innych. Na- 


leży również wspomnieć o sali gimna- 
stycznej, sałach jadalnych oraz kuchni, 
urządzonych nadzwyczaj hygjenicznie. 
przyczem wszędzie zastosowano central- 
ne ogrzewania — oraz wprowadzono wo 
dociągi. Przewidywaną jest również Þu- 
dowa [Il-piętrowej wieży ćwiczeń, w któ 
rej równocześnie mieścić się będzie su- 
szarnia węży wylołowych, Pomieszczenie 
stajen, sypialni woźniców, magazyny u- 
przęży i paszy znajdować się hędą w o- 
sobnym budynku. Asfaltowe boisko do 
ćwiczeń, piękna studnia ze statuą św. 
Florjana, patrona straży pożarnych i o- 
sohna stacja benzynowa — wszystko 
piękne i estetyczne uzupełniają całość. 
Koszt budowy tych budynków wyniesie 
około 400.060 zł. Pozostaną jeszcze czyn 
ne cztery zaprzęgi konne, a to ze wzglę- 


MAŁOPO.SXI ZAKŁAD ODZIEŻY 


LUROWSKI ZALESGY i S-ka 


S-ka z ogr. odp. 


LWÓW, Szpitalna 1. — Tel. 58. 
po'eca 


na św. M.kołaja 


wełny i sukna na ubrania męskie 
i damskie, najmod iej ze m terje 
jedwa ne, koce p edy, trykotaże, płó- 
| tna szy Ony, O ruszy, obuwie bieliznę, 
pończo hy i wsze! ą ga anterję 


6 RAT. Dogodne spłat: 6 RAT. 


| 
SB | 


{0d naszego korespunuenta), 


du na dzielnice ostatnio do miasta przy- 
łączone. 

Zarząd miasta jednak nie poprzestał 
na tem. Chcąc — i słusznie — odruzu 
poslawić kwestję bezpieczeństwa ognio- 
wego na stopie prawdziwie europejskiej, 
załatwił jeszcze jedną ogromnie ważną 
sprawę. Miasta bowiem posiauało dotych 
czas tyłko jeden zbiornik wody — w cen 
trum miasta — z którego czerpano wo- 
dę do pażuru, co stanowczo wysłarczyć 


nie inogło przy rozszerzonych znacznie 
granicach miasta. Obecnie już są w trak- 
| cie Ludowy trzy zbiorniki wody w róż- 
nvch częse'ach miasta, a to na Belwede- 
rze, ua Krrchowitckiem i na Górce, któ- 
re rozm «szczeniem swojem ogromnie u- 
latwi, zaaanie straży pożarnej. Słowa 
j uznania należą się Zarządowi Miasta za 
| tak pcchwały godną akcję dla miasia 
| Stanisłu wawa, 


Kronika stanisławowska. 


10d naszego korespondenta). 


Stanisławów, w grudniu. 

Stanisławów w przeszłości i zabyt- 
kacb. Dr. Czesław Chowaniec, wyb.tny 
znawca historji Stanisławowa, wygłosił 
pod powyższym tytułem 3 odczyty, które 
zgromadziły intelgencję naszego muasta 
i całą młodzież szkolną. Dr. Chowaniec 
w doskonały sposób przedstawił historję 
miasta ód chwili jego powstania, tj. od 
połowy XVII. 
szych. Interesujący odczyt ilustrowany 
był przeźroczami, 

Wystawa historyczna m. Stanisławo- 
wa. W dniu dzisiejszym o godz. 11 na- 
stapi uroczyste otwarcie wystawy histo 
rycznej miasta Stanisławowa, w .salach 
tut. Kasy Oszczędności, urządzonej 
przez .Muzeum Pokuckie, pod proteklo- 
rzetem p. Wojewody Bronisława Nako- 
riecznikow-Klukowskiego. 


wieku do czasów dzisiej- | 


Stanisławów i Stanisławowianie w o- 
brazach. Pod powyższym tytułem wyda- 
ry zosłanie w najbliższym czasie album 


V T p mający na celu zobrazowa- 
pie naszego miasta. 

Zbrodniczy napad. W dniu 28. zm 
na drodze w lesie w Traczu pow. Koło- 
myja, napadnięty został Szymon Winter 
przez jakichś sprawców, którzy zarzu. 
cui mu ua tost seriak i pa zrabowa- 
niu 50 zł. zbiegli w las. Areszlowaio 
dwóch podejrzanych, których oddano do 
sądu. 

Wypadek autobusowy. 28. zm. auto- 
bus przejeżdżający na linji Kołomyja- 
Kuty własność Abrahama Schneidera 7 
Jahlonowa wskutek defektu przedniego 
kela wpadł wraz z 18 pasażerami do ro. 
wa. Na szczęscie nikt nie doznał poważ- 
u'ejszego uszkodzenia, 

Usnnięcie się drogi. Droga samorzą- 
Gowa Lachowce-Rosulna tuż za mosteni 
na rzece Bystrzycy osunęła się, wskutek 
tzego zachodzi niebezpieczeństwo dla ru 
chu kołowego. 

Kradzież koni. Ludwikowi Warchało- 


w w Tarniówce pow. Horodenka skra- 
dziono ub. nory dwa knnio i 4rrhnb; 
CENEO NI LEZ UNA 


Stoma.olog Dentysta 


Dr. RENNER 


Kętrzyńskiego 21. 


Mąż zamordował żonę. 


I 

| 

l 

| SENSACYJNY WYNIK ŚLEDZTWA W SPRAWIE  SKRYTOBÓJCZEGO 

| MORDERSTWA PARAŚKI GONDURAK. 

| (Od naszego korespondenta.) 

| Stanisławów, 1. grudnia. góry był oddany ręką męża zamoriia- 

WV sprawie skrytobójczego morder wanej, Wasyla, który zastrze.ił z kara- 

stwa Paraśki Gondurak, o którem d- | binu swą żonę. Jeszcze w lecie od- 

| nosiliśmy przed pięciu dniami, śledz- grażał się morderca, że musi się jaj 

, two. pnzybralo sensacyjny wynik. pozbyć. U sprawcy znaleziono kara- 


| Ckazało się, że tajemniczy strzał z za 


i ZY: 


GEHENN 


Paryż, w listopadzie. 

(=) Przed kilku dniami — jak 
już pisaliśmy — udało się uwolnić 
dwóch lotników francuskich, kló- 
rzy zmuszeni do wylądowania w 
Marokku, zostali wzięci do niewoli 
przez Berberów. Ale dwaj inni 
lotnicy francuscy, Reine i Ser- 
re, cierpią jeszcze ciągle w niewoli 
u pewnego szczepu miejscowego. 
który od trzech miesięcy dręczy ich 
w okrutny sposób. Po dziś dzień nie 
udało się wydobyć ich z tej ge- 
henny. 

Reine i Serre rozpoczęli lot w no- 
cy z 20. na 30. sierpnia br. na je- 
dnopłatowcu pocztowym. Reine jest 
najlepszym lotnikiem „Compagnie 
Generale Aeropostale“ na lini Ma- 
rokko-Senegal, Serre jest inżynie- 
rem elektrotechnicznym. Miał on 
dostać się na wyspę na Oceanie 
Atlantyckim, aby tam wznieść 

stację radjowa. 
W samolocie znajdował się rów- 
nież lUłumacz maurytański. 

Droga powietrzna była bardzo 
ciężka. Gęsta mgła nie ustawała nie 
mal przez caly czas i zmuszala 
Reinea do bardzo niskiego lotu. 
Przy tej sposobności natknał się na 
55-metrowe wzgórze piaskowe. Sta- 
tek uszkodzony runął w dół, ale na 
szczeście pasażerom nic się nie sta 
ło. O świcie napadli na Francuzów 
człerej tubrlcv marokańscv i Wzie'j 
ich do niewoli. Nastepnie zażedali 
ci Berberowie nad władz francuskich 
okupu w wvsokości 

miljona franków. 


oda lotnicza 


KTÓRZY ZAŻĄ DALI 
— RZĄD FRANCUSKI JESTBEZSILNY, 


JA DWÓCH LOTNIKÓW. 
PU. 


— BANDYCI, 


(Do ryciny na Stronie ł-szei). 

| Oczywista, rząd francuski nie mógł 

i nie chciał uiścić tak olbrzymiej 
sumy. 

Lotnicy francuscy są ukryci lak 


bin i rewolwer. Oddano go do sądu. 


MILJON FRANKÓW OKU 


doskonale, że wszelkie dotychczaso- 
we poszukiwania, zmierzające do 
odsłonięcia ich kryjówki, spełzły na 
niczem... 


SZANOWNE PANIE 


dzie mogła znaleźć wszędzie 
-cuskiej, 


Ażeby tego dowieść, 
wale niską: 


10 złotych franca loco. 


l plet na osobę 


bołą przez pracownice paryskie, z przepysznemi 
(w kolorach Białym, Łososiowym (Rose-Saumon) i (Mauve) zn cenę nieby- 


który jest niezaprzeczenie Rajem KoFiety i Świalowem Centrum Kobiecej 
dukcji paryskich t. 


Elegancji wysyła do Polski, jak i do wszystkich krajów świata swoje krea- 
cje z dziedziny Sukien, Płaszczy i Perfumerji. 
firm francuskich nie zajęła się dotychczas eksportem najpiękniejszej z pro- 


Jednakże żadna z wielkich 


j. Bielizny Dams! iej. 
Zawiadamiamy więc, że w krótk.m czasie najwytworniejsza z Pań bę- 
najwykwintniejszą bieliznę wytwórczości fran 


dla której otwieramy w ksżdcin mieście składy depozycyjne, | 
Tkaniny, których w tym celu używamy: Jedwab ljoński, Crepe de Chi- 
ne, Płótno jedwabne, Linon, Batyst są niezrównane w gatunku; u wykończe” 
nie i szyk naszych kreacyj są par exccellence paryskie. j 
l 
i 


jaka próbę, wysyłamy: 

Tylko w cągu jedneg> t g' dnia: 

Strojny komplet dla Pań lub Panien zawierający 3 sztuki, a więc: 
Koszula, pantalony i komb nacja 

albo: 


Koszula-m=jteczki Koszula nocna i komb nacj 


z cienkiego Linen de Fil, gatunek extra, wykonane całkowicie ręczną 1o- 


koronkami Valenciennes 


PONADTO: do 250 pierwszych Zamówień dodamy jako premję, abso- * 
lutnie gratisową, przepiękny Flakon Perfnm, Wysokiej Marki Francuskiej. 

Aby otrzymać przesyłkę naszego Kompletu próbnego, z dodatkiem pre- 
mji należy wyciąć i przesłać ninicjsze ogłoszenie, wypisując nadzwyczaj ćzy 
telnie swe nazwisko, imię i adres wraz z miarą objętości w piersiach. w bie 
drach i wysokości i dołączając sumę 10 złotych lub przekaz międzynarodow 
na 35 franków pod naszym adresem: 

Monsienr M. Mousson Manafactnre de Lingeries 

33 Bontevard des Bałignoiles, Paris (VIII). 


N. B. Zważywszy cenę wyjątkową możemy wysyłać tylko jeden er 


Grudnia 
N edziela 
1 Adw B.bjainy p. 


BLDAKCJA BŁAWARUNKUWU MANU. 
SKRYPIOW ME ZW HACA. 

TEATR WIELKI: 

Niedziela, 2. grudnia o g. 3.30 popoł 
„Księżuiczka Czardasza”. 

Niedziela, 2. grudnia o godz. 7.30 w. 
„Moralność pani Dulskiej“. 

Poniedziałek, 3. grudnia o godz. 7.30 
wiecz. „Cyganesja”, 60 proc. zniżki. 

Wtorek, 4. grudnia o gudz. 7.30 „Mo- 
ralność pani Dulskiej, 

a 

Teatr Wielki daje dziś na przedsławie 
nie popołudniowe po cenach znacznie zni- 
żonych, po raz ostatni w tym sezonie, u- 
lubwną operelkę węgiarskiego komypozy- 
tora E Kalmana: „Księżniczka Czardasza” 
z p. Heleną M.lowską, świetną przedsta 
wicielką partji tytułowej. Początek o godz 
3.80 popul. 

„Moralność pani Dulskiej", kapitalna 
tragi farsa G Zapolskiej, której premiera 
piątkowa była jednym wielk«m sukcesem 
artystycznym na naszej scenie, ukaże się 
dziś po raz drugi w zmienionej częściowo 
onstdzi* M:anowicie Hesię odtworzy wy 
bitnie utalentowana artystka, p. Halina Ka 
mińska, a Melę p. Grzębska,. która w tego 
rodzaju icjach znajdowała zawsze szero- 
kie peh da popisu, dla swego talentu. W 
„„Meaalnośc!: pani Dulskiej", która ukaże 
Si; także we wlorek, wystąpi po raz 
pierwszy na naszej scenie w rok Hanki 
p. Julja Nowakowska. 

50 proc, zniżki na przedstawienie „Gy: 
gamerji" prześlicznej opery G. Puccim'e- 
go, przeznacza dyrekcja w dniu  jutrzej- 
szym, tj w poniedziałek 3. bm. 

Aleksunder Ułnchanow, znakomity in- 
scenizator į reżyser scen zagranicznych 
którego dyr teatru miejskiego udało się 
pozyskać na sezon bieżący dla sceny lwow 
skiej, wystąpi z pierwszą swoją pracą in 
stenizatorską głośnej opery  WoMfa-Fer- 
rariego „Klejnoty Madonny" w środę 5-gc 
bm. Świetny arłysta-reżyser Uluchanow u 
operze tej znalazł niezwykłe szerokie pok 
dla piacy reżyserskiej, operując tłuymami 
dochodzącemi do trzystu osób. jakich toczą- 
ca Się akcja tego wspanialego widowiska 
wymaga. Na czele zespołu prawie wszyst 
kich solistów naszej opery, glówne partjc 
odtworzą pp. Platówna, Bedlewicz į Ploński 
Jak zazwyczaj bardzo umiejętnie i staran- 
nie przygotował operę muzycznie kapel 
mistrz dyr. Józef Lehrer. 


x 
TEATR MAŁY: 

Niedziela 2. grudnia g. 4 popol. „Care- 
wioz“. Gościnny występ Malickiej i Wę- 
gierko. Ceny zniżone, 

Niedziela 2, grudnia g. 7.30 wiecz. „Ca- 
tewicz“, Pożegnalny występ  Malickie: 
Węcierko 

Pemiecziałek, 3-go Tentr zamknięty z 
pow.du próby z operetki warszawskiej 

Wtorek, 4-go godz. 7.30 wiecz. Pre: 
rzera „Fan Minister na Inspekcji*, Wy- 
stęp gcśc. warszawskiej operetki z Lucy 
Messal. ~ 


* 

Z Teatru Małego. Dziś w niedzielę dn. 
2-po hm. ostatnie dwa przedstawienia 
„(wrewicza*, stynnej sztuki G. Zapol 
SK j z występem nieporównanych gości 
warszawskich M. Malickiej i A. Węgier- 
ko ilórzy swemi najlepszemi kreacjami 
Scni i Carewicza żegnają się z Lwowem 
na czas dłuższy, Mianowicie o godz. 4 tej 
pcpdiudniu dany będzie „Carewcz* po 
cenach zniżonych, a wieczorem o godz. 
7:4" po cenach zwykłych. 

Mirja Malicka i Aleksander Wegicr- 
ko >. Irzemyślu gościć będą w ponte- 
dział-k ćn. 3-go bm. wraz z całym zespo- 
ł:ra Trairu Małego, który da tam jedyne 
p'sedstuwienie świetnej komedji St. Kie- 
dizyńsk «go „Powrót do grzechu“ w pre- 
mięrowej lwowskiej obsadzie z uroczą 
pas gości warszawskich oraz dyr. L. 
Czarnowskim w rolach głównych. 

Z powodu generalnej próby z operełki 
wzrszawskiej która zaczyna swoje wy- 
stepy grścinne w sali Teatru Małego we 
wtorek, dn. 4-go bm, przedstawienie zo- 
stanie zawieszone i teatr będzie nie- 
<«vynny w poniedziałek dn. 8-go bm. 
ski-j  lucyna Messa] zaczyna swą 
gościnę we Lwowie wę wtorek, dnia 
swą peufcinę we Lwowie we wtorek, dn. 
tgo Łm, z całym zespołem warszawskiej 


vperutki wsród którego znajdują œ" 
pierwszoizędni artyści, jak komik sope- 
tecikowy  Horski, amant  Romaniszyn, 


„GAZETA PORANNA" z dnia 3 grudn!a 1928. Etr 


Faj 


| 
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TENBEKC 


WIELKOŚĆ NATURALNA 


WIELKA POWSZECHNA 


ENCYKLOPEDJA 


WYDAWNICTWA 
GUTENBERGA 


W ośmiu krajach europejskich pracuje Wydaw- 
nictwo Gutenberga nad rozpowszechnianiem dzieł 
wszechświatowej literatury, i praca naszą wydała 
wspaniałe wyniki. Miljony ludzi znajduje się dzięki. 
nam w posiadaniu wartościowych bibljotek domo- 
wych, będących radością każdego kulturalnego 
człowieka. 

Dziś przystępujemy do wydania największego 
naszego dzieła 


WIELKIEJ POWSZECHNEJ 


ENCYKLOPEDJI 


WYDAWNICTWA GUTENBERGA 


Do dzisiaj posiadanie tak wspaniałego dzieła 
było udziałem bogaczy, ale dzisiai każ dy może 
stać się właścicielem 


WIELKIEJ ENCYKLOPEDII 


gdyż my dajemy każdemu czyielnikewi tego pisma 
całkowite wydanie bezpłatnie, o ile natychmiast 
nadeśle niżej załączony kupon pod adresem naszej 
centrali w Krakowie, a światowa marka naszej firmy 
gwarantuje czytelnikowi, że dotrzymamy naszych 
przyrzeczeń. 


ENCYKLOPEDJA 


"WYDAWNICTWA GUTENBERGA 


ukaże się w dużym formacie, w 150 zeszytach, 
w których blisko 4.000.000 słów i 10.000 róż- 
nych ilustracyj złożą się na potężne dzieło, infor- 
mujące wszystkich o wszystkiem. W każdej ro- 
dzinie powinna się znajdować nasza Encyklopedja, 
z której każdy może czerpać niesłychane bogactwa. 

Tylko opakowanie i koszta reklamy wymaśają 
zwrotu kosztów w wysokości 35 groszy od zeszytu. 
Każdy ma również okazję otrzymać Encyklopedję 
w oprawie po bajecznie niskiej cenie, na co otrzyma 
wyczerpujące wyjaśnienia w naszym prospekcie. 

Prosimy nie przesyłać zgóry żadnych pienie- 
dzy wzgl. znaczków. Zamówienia są ważne tylko 
dla kuponów, otrzymanych w ciągu 10 dni. 


WYDAWNICTWO GUTENBERGA 


Kraków, Wolska 19a 


A- 


Niżej podpisany życzy sobie otrzymać bezpłatnie raj 
Powszechną Encyklopedję Wydawnictwa Gutenberga © 

t] 
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izčdny len zespół przyjeżdża do Lwowa 
tylko na sześć wysłępôw i grać bedzie 


wie ciszyłaąa sie niebywałem po 


thurakterystyczny Redo i aum. Pierwszo womg Deuna humosu operetkę pł, „Pań 
Muuster na Inspekcji”, którą w Warsza- 
wodze- 


Er, 12 „GAZETA PORANNA“ z dnia 3 grudnia 1928 Nr. 8701 
A t. z ka ama pie cznej mogły zdobyć aprobatę władz 
ucy Messał grać będzie główną rolę. R PoE 
Występy Nap za wskie| operetki budza Apteka pod Archaniolem Rafaelem warszawskich. 


w naszem mieście olbrzymie zaintereso- 
wanie. 

* 
ad 
Polskie Towarzystwo Muzyczne. 
Niedziela, 2. grudnia: Koncert Sym- 


foniczny z dzieł L. Beethovema. 
jpe 


Repertuar Biura Koncertowego 
M. Tuerka, 
Poniedziałek, 3. grudnia: 
Manein, skrzypek (Madryt). 
Piątek, 7. grudnia: Egon Petri, 
nista. 
REPERTUAR KINOTEATRÓW. 
APOLLO: „Wiera Mircewa '. 
AVENUE: „Świat w płomieniach". 
CHIMERA: „Alraune". 
FATAMORGANA: „Niedola upadłych 
dziewcząt". 

GRAŻYNA. „Czarny pirat“. 

Casino: „Niepotrzebny człowiek”, 

COLOSSEUM: „Strażnicy cnoty“, 

KOPERNIK: „Brudne pieniądze“, 

„LEW: „Kobieta to grzech“, 

LUNA: Eddie Polo, 

MARYSIEŃKA: „Brudne pieniądze". 

OAZA: „Gwiazda New-Yorku',  „Hi- 
pek i Lopek ù ludożerców”. 

PALACE: „Gwiazda Tawerny“. 

PASAŻ: „Walka o szmaragd“. 

UCIECHA: „Książę krwi“. 

—— 

WŁODZIMIERZ GAJDAROW ukaże 
się w dniu 2. grudnia br. o godz. 12-tej w 
południe na ekranie kina „Palace“ we 
wspaniałym 10-cio aktowym dramacie pt. 
„Kochanka oficera ochrauy* na poranku 
kinematograficznym, urządzonym przez 
Klub sportowy Policji Państwowej na do- 
chód „Gwiazdki“ dla sierót po funkcjon. 
P. P. Ponadto wyświetlona zostanie dobo- 
rowa komedja i tygodnik aktualności. 

Bilety po znacznie zniżonych cenach 
do nabycia w dniu poriaku przy kasie 
kina „Palace“. Jako uzupełnienie miła 
niespodzianka. 


Juan de 


pia- 


* 

Piclska) A.(jencja) F.filmowa): W 
Paryżu, Londynie, Berlinie, Wiedniu i w 
Warszawie sensacją dnia jest „Burza“. 
W cukierni, w teatrze, w dancingu, na 
premenadach słychać wszędzie dwa ua- 
zwiske. Camilla Horn i John Barrymo- 
re Każdy prześciga się wzajemnie w wy- 
najdowaniu pochwalnych epitetów dila 
tycia dwojga artystów z Bożej łaski, któ- 
rzy w ciągu kilku dni zdążyli wstępnym 
bojem zwyciężyć serca miljonów wi- 
dzćw W Warszawie policja musiała o- 
toczyć budynki kin, gdzie była wyświ:- 
tara „Burza“, gdyż ciżba ludzi, pragną- 
cvch dostać się do kin była tak wielka, 
że zechodziła obawa wypadków zgniece: 
nia lub uduszenia w tłoku. Cztery tygo- 
cn bez przerwy w dwóch kinach sto- 
łecznych panował ścisk nie do opisania. 
I rie dziw — „Burza“ to nietylko film 
dotiy: to najlepszy film sezonu, to ge- 
njainy wysiłek reżysera  Turzańskiego, 
twórcy „Kurjera Carskiego". Ten epoko- 
wy film ukaże się od jutra w naszem 
mieście na ekranie kina „Apollo“, Jeste- 
śmy przekonani, że nikt nie omieszka go 
zchaczyć. 


r "lm 
TAN fed najnowsze, DANCINGI 
czwartki 8 w, niedz. 
6 w. — Instytnt tańców „STEN“, Gro- 
dzickich 2. wpisy 6—8. 
am 


Odczyt p. Ministra Prof. Dra Witołdo 
Stauiewicza. Staraniem Polskiego Tow. 
Ekcnomicznego w poniedziałek 3.bm. o 
6-tej wiecz, w sali lzby przemysłowo- 
bandłowej wygłosi odczyt p. Minister 
Dr. Staniewicz p. t. „Kszłałtowauie «ię 
ccu ziemi w Polsce“, 

Z Tow. Przyjacijł Sztuk Pięknych. 
Bieżąca wystawa dzieł sztuki wzbudza 
ogromne zainteresowanie. Przez salę 
przew jają się setki prawdziwych miło- 
śn'ków sztuki, zachwycając się widoka- 
mi tatrzańskimi Gałka, nastrojowością 
okrazéw Gizbertowej, akwarelami Grot- 
ta, kolorytem Janowskiego i twórczością 
W;grzywalskiego. Wystawa otwarta jest 
cztziennie ot i0. do ł5-tej pop. w gma- 
chu Muzeum Przemysłowego przy ul. 
Dzieduszyckich l 1. 


Wykłady Uniwersytetu Ludowego i T 


U R. we Lwowie. Niedziela, 2. grudnia 


br. w Stow. „Praca“, Rynek S/I, p. o g. 
5-te| pop. odbędzie się wykład K. Er- 
m cha p. t. „Burżuazja w karykaturze" z 
przeźroczami. Poniedziałek, 3. grudnia 
bi. c godz. 7-mej wiecz. odbędzie się 


wzylład p. prot. M. Łopuszańskiego w 
„Qgnisku* Drukarzy, Piekarska 18/1. p 
r t. „Ziemia i zmiany na niej zachodzą- 
z fzerzroczaini. Poniedziałek, 3. gru- 


M-ra M. ETTINGERA we Lwowie, pl. cołuchowskieh nr. 14 


za Teatrem Wielkim. Zawiadamia, że posiada na składzie 


ZIOŁA LECZNICZE **wrżava. 


Znak słowny: 


„GANcerol” 


Znak słowny: 


„aara“ 


Zoa% słowny: 
Emisan 
(Nr. rej. 1153). 


Specyfik pod nazwą: zoak słowny 


Zioła pizesiwno reu 
APIrOIIN 


na k szkach. 
(Ne. ej. 1149). 


Specyfik pod nazwą: 
Zioła przeciwko wy- 
miotom oraz  atonji 
kiszek. 


(Nr. rej. 1148). 


Spocyfik pod nazwą: 
ioia przeciwko cho- 
robom jotak i bled- 


matyzmowi, artery- 
zmowi,  fachiasowi i 
podagrze. 
(Nr. rej. 1150). 


Specyfik pod nazwą: 
Zioła prz.ciwko cho- 
robom nerek i pę- 
cherza. 
(Nr. rej. 1147). 


Specy'ik pod nazwą: 
Zioła przeciwko nie- 
domag.uiom  skrofu- 


licznym. 

(Nr. rej. 1152). 
Specyfik pod nazwą: 
Z oła p zeciwko cho- 
robom nerwowym i 


apilepsji. 
(r. rej. 1151). 


Speryfik pod nazwą: 
Zioła prze wko cier- 
pieniom wąt obianym, 
wo eczku żółciowego i 
kamieni żołciowych. 
(Nr. rej. 1154). 


Znak słowny: 


U bi i 


Znak słowny: 


Tizan 


Znak słowny: 


Epilobin 
„£DIIOD! 


Znak słowny: 


Odnośna broszura na żądanie bezpłatnie. 


Specyfik pod nazwą: 
Zioła przeciwko wrzo- 
dom i nowotwotom 


dnin br. o godz. 7-mej wiecz. w Zw, Zaw. 
Kc.ejarzy, Gródecka 69, odbędzie się wy- 
klad p. kustosza H. Cieśli p. t. „Malar- 
stwo polskie dni dzisiejszych“ z przeźro- 
czam:. Środa, 5. grudnia br. o godz. 
r.mej wiecz. w Zw. Zaw. Stolarzy, Pie- 
szu 2. odbędzie się wykład p. kustosza 
H. Cieśli p. t „Stolarstwo przed 100 la- 
ty z przeźroczami. Czwartek, 6. grudnia 
br. o godz. 7-mej wiecz. odbędzie się w 
iw. Zaw. Metalowców, Ormiańska 31, 
wykł4d red. B. Skalaka p. t. „Anglja na 
pizedcmie”. Piątek, 7. 
u dz. 6.30 wiecz. w Zw. Zaw. Murarzy 
odicdzie się wykład R. Froehłicha p. t, 
Walka klas o duszę człowieka”. 

Śn. Mikołaj w „Gwieżździe%, W środę. 
5go grudnia br. przybędzie do „Gwia- 
zdy' ((Franciszkańska 7) ten Siwy Sta- 
ruszek i rozca dziatwie podarunki. 
Pized rozdawnictwem darów odbędzie 
się na wielkiej sal: zabawa dla dzieci: 
tarce, gry towarzyskie oraz wspaniały 
kotyljon cukierkowy przy dźwiękach 
ninzyki. Poczem wejdzie na scenę „Św. 
M'ho!aj* w otoczeniu aniołków. Dary Uli 
dz eci składać można w biurze Stow. 
„Gwiazda“: w niedzielę, 2-go grudnia, 
od £. 10-tej do 2-giej w poł: w ponie 
działek, 3-go grudnia i we wtórek, 4-g0 
grudnia, od godz. 5-tej do'8-mej wieczor, 
oraz we Środę, 5-go grudnia, od godz 
2.gic, popoł. aż do rozpoczęcia uroczy 
stości Wstęp od osoby 50 groszy, dzieci 
w tew, rodziców — wstęp wolny. Poczu: 
tek c godzinie 5.30 popoł. 

św. Mikołaj zjawi się na skutek usil- 
ricł próśb Stow. „Skała“ w sobotę, dn 
S$ grudnia o godz. 4-tej popołudniu. Po 
czerwy ten słarowina, dbając o wszyst- 
k^, obdarzy tak małych, starych, jak i 
podlatusiałych pięknemi upominkami. 
Pocziki dla milusińskich składać można 
codziennie wieczorem, w lokalu Stowa- 
rzyszcnia, ul Mickiewicza |. 28, na ręce 
ges) cdarza p. Potockiego, sala gier. 

low. Żyd. Praw. ul. Rappaporta i. 6. 
zaprasza niniejszem kolegów praw- 
n ków zainteresowanych w sprawie prze- 
dłuzenia dawnego systemu uzyskiwania 
cckioratów, a w szczególności magistrów 
pluva z roku 1928, by we własnym inte- 
rrsie wzięli udział w zebraniu, które się 
oduędzie dzi: tj. w niedzielę o godz, 3. 
w lokalu tegoż Towarzystwa. 

(—) Go wczoraj skradziono we Lwowie? 
N. Schlesinger, zam. przy ul. Kurkowej 9 
«loniosla policji, że z mieszkania jej skra- 
dziono najrozmaitsze rzeczy, ogólnej wur 
tości 1.800 zł. — Nu szkodę dra Leopolda 
Hófla, zam. Kalecza, skradziono wczora: 
garderobę wartości 400 zł, — Karol Tracz. 
kiewicz, restaurator zam. Czarneckiego 10 
doniósł policji, że skradziono mu gerderobr 
1 gotówkę wartości 1.000 zł. -— Z wystawy 
Spółki myśliwskiej przy ul. Lindego 9 
skradziono wczoraj rewolwery wartości 
250 zł. 

(—) Aresztowanie włóczęgów. W czasie 
wczorajszej obławy urządzonej przez III 
kamisarjat, aresztowano za włóczęgostwo 
siedm osób. 


5. 

Wydawnictwo Gutenberga przyst;- 
piło do wydania Wielkiej Powszechn:.i 
Encyklopedji, największego dzieła w 
swoim rodzaju, jasie kiedykolwiek u- 


grudnia br. o | 


| 


| 


kazało się w Polsce, z olbrzymią trs- 
ścią 4 miljonów słow 1 10 tysięcy i- 
Żnych ilustracji. 

Encyklopedja stanowi niezbędną 
potrzebę każdego kulturalnego czło 
wieka i powinna się ona znajdować w 
każdym domu. Encyklopedja informu- 
„e wszystkich o wszystkiem i mozżat 
się z niej nauczyć więcej, niż z każde: 
innej książki. 

Do dzisiaj mogli sobie na takie 
dzieło pozwolić tyiko bogacze, ale wa 
runki Wydawniciwa Gutenberga, zna. 
ne w całej Europie, umożliwiają ka: 
demu stać się właścicielem Encyk o- 
eedji. 

We własnym interesie musi każdv 
przeczylać ogłoszenie, zamieszczone: 
w dzisiejszym numerze tego pisma. 

395U 
—— 
KOMUNIKAT. 

Miejski Zakład czyszczenia miasta 
podaje do wiadomości, że wszelkie ia- 
¿hunki za wywóz śmiecia oraz czysz- 
czenie kloak, należy realizować tylk» 
w Kasie miejskiej w Ratuszu, a zatea 
ani organa doręsczające powyższe ra- 
chunki, ani też żadne inne osoby i'e 
są uprawnione ão inkasowania na. v- 
zyłości. 9962 


WEŁNY, PLUSZE 


JEDWABIE, WELWETY, 
SUKNA MĘSKIE 


poleca tirma 


Slachiewicz 6 Abrysowsii 


Lwów — Rynek 32, 


————— 
Z dnia. 
WALKA Z PORNOGRAFJĄ 


FILMOWA. 

Ostatnio wprowadziło Biuro filmo- 
we Min. spr. wewn. szereg obostrzeń 
przy cenzurze filmowej. Nowo wpro- 
wadzone rygory dotyczą również ty- 
tułów i na,isów, których . charakter 
winien być wolny od 'momentów wul- 
garnych. porrcgralicznych lub przeja- 
skrawionych pod względem sensacyj- 
ności. 

Zarządzenie to powitać wypada z 
tem żywszem uznaniem, że  dotych- 
czasowa cenzura szwankowała pod 
niejednym względem. Dość wspomnieć 
o przemycanych w kinematografach 
naszych filmach o tendencji wywroto- 
wej, lub zdeklarowanie bolszewickiej. 
Tajemnicą pozostaje, jakim cudem ta- 
kie narzędzia propagandy komunisty- 


Przy tej sposobności zwrócić nale- 
ży uwagę na inne nadużycie. Oto 
przepis wyraźnie powiada, że filmy, 
wyświetlane bez zastrzeżeń, mają być 
zaopatrzone w napis: „dla młodzieży 
dozwolonc'. W praktyce  postąpiono 
odwrotnie, dając na filmach, które cen- 


yura zezwoliła wyświetlać pod warun 


kiem wykluczenia nieletnich, 
„tylko dla dorosłych“, lub „dla mlo- 
dzieży niedozwolone”. W ten sposób 
niektórzy mniej sumienni właści- 
ciele kinematlografów, spekulując 
na najniezdrowszej reklamie, ścią- 
gają tłumy i — oczywiście — mło- 
dzież. 

Obowiązkiem władz administra- 
cyjnych byłoby przywrócić przepisowi 
jego właściwą formę, a także przez 
komisje lotne i ostre kary czuwać nad 
tem, by od oglądania pewnej katego- 
rji filmów młodzież rzeczywiście by- 
ła wykluczona. 

Bo skutki takich przeoczeń i za- 
niedbań są potem tragiczne. 

mk TE 


Polskie Towarzystwo 
Historyczne 


wobec 10.lecia odrodzenia Państwa. 


napis 


Lwów, 29. listopada. 
Na posiedzeniu zarządu główhega 
Polskiego Towarzystwa Historycznego, 


Które odbyło się we Lwowie dnia 24. bm. 
zapadła uchwała, która zainteresuje szer 
szy świat publiczności, Uchwalono mia- 
nowicie celem trwałego uczczenia „Dzie- 
sięciolecia Odrodzenia Państwa* podjąć 
wydawnictwo Słownika  Biograficznego 
okresu pracy i walk o niepodległość Pol. 
ski“, Wydawnictwo to ściśle naukowe 
obejmie czasy mniej więcej od połowy 
XVIII. wieku po rok 1918. W tomach co 
najmniej dwunastu mieścić się będzie 
biografja działaczy walk o niepodległość 
i pracowników na polu cywilizacji pol- 
skiej. Równocześnie zarząd główny po- 
stanówił zwołać posiedzenie „Stałej De- 
legacji Zjazdów Historyków  Polskich*, 
a to celem wykonania uchwały ostatnie- 
go poznańskiego Zjazdu  polecającej w 
rocznicę listopadową w roku 1930 zwo- 
łać do Warszawy V. Powszechny Zjazd 
Historyków Polskich. 


p wo” © SE 
Kacik raajowy. 


PRUGRAM AUDYCJI RADJOWYCH. 
Niedziela, 2. grudnia 1928. 

Warszawa 1111 15.15 Recital skrzyp- 
cwwy Vazy Prihoda. (Transm. z Fil. 
Wa'»z.). 18.00 Koncert popularny. W pro 
ëranue utwory J. Straussa. 20.30 Koncert 
poswięcony twórczości J. Rossiniego. 
\ybcn, orkiestra P. R. 22.30 Muzyka ta- 
neczna z danc. „Oaza“. 

Kraków 566 18.00 Transmisja kon- 
cala z Warszawy. 22.30 Muzyka ta- 
NDZCACH 

V'cznań 544 15.15 Koncert symfonicz- 
ny „ Warszawy. 18.10 Muzyką z płyt 
gramofonowych. 21.00 Koncert muzyki 
lekioej. 22.30 Wieczór kabaretowy. W 
preeramie: piosenki, kuplety, oraz pro- 
dukce,e muzyczne. 

batowice 422 18.00 Koncert orkiestry 
mandolinistów. 

Wroclaw 322 15.15 Humor i mądrość 
żvriowa w anegdotach. 16.20 Transm. z 
G wic Pieśni synagogalne.- 17.30 Kon- 
cert muzyki operowej. 

Praga 348 21.00 Produkcje muzyczne. 
Melodie rosyjskie. 21.30 Audycja len- 
tralua. 

Lipsk 365 15.00 Kabaret. 17.00 Pieśni 
adwentcwe, odśpiewa p. Meta Jung. 19.30 
Transmisja z Teatru Nowego „Samson i 
Daia", opera St. Saensa, 

Teluza 395 21.00 Fragmenty z op. 
„lausi“ Gounoda. 21.50 Walce Straussa. 
227.05 toio na bałałajce. 

Brno 441 21.00 Koncert kameralny. 
Kwintet Dvoraka. 


Krym 447 20.45 Koncert orkiestry 
sy'nfor.czne z udz. Riny Ressi. (fort). 
W riogramie: Wagner, Mascagni. 


Berlin 483 20.00 Program wieczorny, 
Wykena kwarte śpiewaczy męski Abel į 
Kae Kimg (sopran). 

Wiedeń 517 1600 Lekki koncert ka- 
poli Ccirer. 18.30 Koncert pianisty Guida 
P. tersa 20.JU „Hrabia Toni“, operetką 
w 3 aktach Eyslera. 


M ółu 


Mamy zaszczyt zawiadomić W. P., iż 
zostało otwarte 


B uro konserwacji 
Raąadjoaparatów 


we Lwowie, pl. Biiczewskiego 1. 4. 
Telefon 65—-67. 


Abonent za opatą 3 zł. miesięcznie 
ma prawo do bezp atnego korzystania 
każdej chwili z usiug naszej firmy. 

Wysyłamy obowiązkowo 2 razy w 
miesiącu naszego mechanika celem ogląd 
nięcia i ewent. naprawy aparatów, anten 
oraz ewent. przeróbki aparatów za do- 


liczeniem ściśle tylko kosztów mate- 
rjali, 
Nadto abonent ma prawo do bez- 


płatnego ładowania akumulatorów, przy- 
czem na koszta dostawy doliczamy tylko 
1 zł. .9819-2 


GIEŁDY. 
GltzDA LWOWSKA. 
Lwów 30. iistopada. 
Browary lwowskie 223, Chodorów 230, 
231, 230.50, Gażolina 36, 35.75, Gazy wsóh. 
29,50, 29.75, 30, Tesp. 22, Dolarówka 110.50, 
110,25, 110, Inwest. 116. 


GIĘŁDA ZBOŻOWA, 
Lwów 30. listopada. 
Skromne obroty w życie, za które pla- 


——— 


cono w ramach dotychczasowych nolo- 
wań. D i 
Hreczka podrożała, natomiast otręby 


pszenne potaniały. 
Tendencja navgół utrzymana, usposobie 
nie spokojne, 
Pszenica kraj. dworska ex 1928 750— 
760 gr. 46.50-—47.50, Pszenica kraj. zbio- 


rowa ex 1927 730 740 gr. .44.00——45.00, 
Żyła małopolskie ex 1928 690 agr 
35 00-—36.00, Jęczmień małopolski brow. 


640 gr 3050—31.50, Jęczmień małopolski 
przemiałowy 640 gr. 28.00—29.00, Jęcz- 
mien maupo paslewny ‘vy —oid 5 
3550—3625 Owies małopolski ex 192% 
450 gr. 30.50—31.50, Kukurudza rumuń- 
saa 440072400 Ziennaan. i o ù 
580—5.50, Fasola biała 75.00—100 00, 
Fasola kolorowa 5000—55.00. Fasola kra- 
sa 65 00—75.00, Groch $% Victoria 45.00— 
—55.00, Groch polny 37 00—39.00, Bobik 
30.00—35.—, Mieszanka pastewna w ziar 
nie 00.00—00 00, Wyka 35.00—39.00, Sia- 
no słodkie kraj prasowane 148.000—20 00. 
Słoma prasowana 8.00—9.00, Kukuru- 
dza 31.75—32.75,  Hreczka 35.25—36.25, 
Len _ 72.00—74 00, Łubin niebieski 
21.50—22.50, Rzepak ozimy ex 7000— 
72.00, Mąka pszenna 40 prac. 81.— 
27.00, Mąka pszenna 65 proc. 73.00— 
74.00, Mąka żytnia 70 proc. 51.00—51.00. 


kuk. 49.00-51 00, Otręby żytnie 21.00-2! 50 
pszenne netto bez worka 24.25—24.75, Ka 


połówek 66.00—69.00, Kasza jagl. 24.73— 
25.25. Kasza jęczmienna 49.25—51.75, Pe 
cak 49.00—51.00, Proso kraj. 40 00—41.00 
Makuchy lniane 49.00 —50.00, Ko 
niézvna czerw kiajowa natura'ny °A 1) 
—250,00 Mak nieb. 115.00—12500 Mak 
siwy 90.00—100.00, Worki jutowe wyr- 
SUuauum, Wasta I66—1.73, Lzęstocdo 
ki używane dobre za sztuke 1.38— 1.42. 


GIEŁDA WARSZAWSKA, 


Warszawa, 1. grudnia. ¿lel G. P) 
4 proc. pożyczka inwestycyjna 116 i pôl. 
7 proc. pożyczka słabilizacyjna 98, 5 proc. 
pożyczka dolarowa 109, 5 proc. pożyczka 
konńwersyjna 67, 5 proc. pożyczka kolejo: 
wa 1925 60,. 10 proc. pożyczka kolejow: 
102 i pół, 8 proc. Lsty Z. Bku Gosp. Kraj. 
94, 8 proc. Listy z. Bku Rolnego 94, 8 
proc. Oblig. Bku Gosp. Kraj. 94. 

' Waluty i dewizy: Belgja 123.67, Ho 
landja 357.35, Londyn 48.15, Nowy Jork 
8.88, Paryż 34.77, Praga 26.36. Szwajcaria 
171.37, Wiedeń 125.04, Włochy 46.61, 

Warszawa, 1. grudnia, (Tel. G, PS 
Bank Dyskontowy 134 i pół. Bank Handlo 
wy 120, Bank Polski 175, Bank Przemysło 
wy 108, Spiess 215, Sila światło I. 112. 
Chodorów 238; Firley 57, B. Malopolski 27. 
Leszczyński 18. Węgiel 104, Cegielski 44 i 
pół, Lilpop 39, Modrzejów 34 3/4, Rudzki 
48 i pół. Starachowice 41 pól. 


GIEŁDA ZURYCHSKA. 

Zurych 1. grudna, (Tel. G. P.) Paryż 
20.29 i ćwierć, Londyn 25.18, Nowy Jort 
519.05. Begja 72.18, Włochy 27.19. Ho 
landja 20852 | pół. Berlin. 123 3/4, Wie- 
deñ 78, Sztokholm 138.65. Oslo 138.40 
Kopenhaga 138.40, Sofja 3.75. Praga 15.38 
Warszawa 58.20, Budapeszt 90.53, Biało- 


„GAZETA FGORANNĄA z dnia 8 grudnia 1426. 
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gou wao TARR: „uuSIADLYI O 
poł 2.60 i pół, Bukareszt 3.12, Helsingfors 
13.08, 


GIEŁDA WIEDEŃSKA 

Wiedeń 1. grudnia. (Eel, G. P.) Amster 
lam 255.20, Beigrad 12.48 i ćwierć, Ber 
„jn 169.23, Brussela 98.71, Budapeszt 123.81 
jdukareszt 4.25 i twierć, Kopenhaga 189.4t 
Londyn 34.45,. Madryt 114.75,  Medjolar. 
7.19 i pół, Nowy Jork 709.75, Oslo 189.36 
a.yż 27.75, Praga 31.02 7,8, Sofa 5.111 
>ztokholm 189.80,, Warszawa 79.84 i pół 
„urych 136,76, Amerykańskie 707.75, Nie 
dieckie 168.98, Jugosłowiańskie 12.48, .Czc 
skie 21, Węgierskie 124, Szwajcarskie 
36.40, Renta majowa 0.775, Renta luto- 
va 0.775, Bankverein 25.60, Bodenkredi 
09.40, Kreditanstalt 59, Kompas 0.77 
Laenderbank 29,60, - Merkury . 22.15, Kole, 
ółn. 1180, Żivnosteńska 129 14, Austr. kol 
iaństw. 40,70, Goleszów 276, Cement 120 
Browery 177, Alpiny 48.80, Berg u. Hut 
en 860 i pół, Krupp 12 i pół, Prager E 
sen 456, Rima 120.90, Siersza 14.10, Zie 
eniewski 122 i pól, Fanto 6.60, Galicja 70. 
śchodnica 10. 


GIEŁDA LONDYŃSKA, 

Londyn i. grudnia. (Tel. G P.) Nowy 
Jork 485.12, Ho'andja 12.07.81, Franck 
124.10. Belgja 34.887, Włochy 92 59, Niem- 
cy 2051, Szwajcarja 25.177. RI szpania 
'0.02, Danja 18.19, Szwecja 18.152, Nor- 
wegia 1R193, Helsingfors 192.77, Praga 
163.62, Wiedeń 34.51, Warszawa 43 i ćwierć, 


GIEŁDA PARYSKA. 

Paryż 1. grudnia. (Tel. G. P.) Londyn 
124.11 i pół, Nowy Jork 25.58 i ćwierć 
Belgia 355 3/4, Hiszpania 412 7/4, Włochy 
124. Szwaicarja 492 3/4, Ti'ja 682 ` 
ćwierć, Holandja 1027 3/4, Norwegja 68? 
i ćwierć, Szwecja 683 3/4, Praga 75.90 
Rumunja 15.35, Niemcy 609 3/4, Wiedeń 
360.. ` ; 


> 
OBROTY PPYWATNF. 
Lwów, 2. grudnia. 
Tendencja spokojna. Obrót tylko w 
ac.urach. Dolar amer. 8:87—8.87 1⁄2, db- 
lar kanad. 8.81—8.81 34. 


Z mielbłądziej sierści g 
z okładem filcowa i skórzana 
podeszwa 

mielR.od 29-34......... 


mielk. od 20-25. 


A ARAA, rpa 


ý 
Z 


24 


a Ż5-46....9.90 


7.0 
EE aie Aj ə 


e 26-30..., 9.90 
o 31-35....44.79 
o 36-42... 12.50 
e 43-46.... 14,50 


U 
SRR 


OGLOSZENIA, 


| 
A 


Specjaiista cho ób wenery- 
cznych i skórnych . 
f b. sek, szplt, wied 
Dr. i. MUND grz zk 
Ordynujs od 48-10, 2-6, w niedzielę od 


-1. Lwów, ASNYKA 1. róg Piłsudskiego 
"ań ła" Te! 1-01 


POMOC LEKARSKA, 


D ei 
spttjanSra CuUsr, SKOÓF., Wtutis 1 hustu. 


Dr. Henryk SPUND-FISCHER 


b. długoletni lekarz (asyst.) klinik Der- 
-matolog. w Berlinie, Pradze i Wiedniu 
ord. od 9-1, 3-7, Pl. Marjack; 10 II. p 
ił. wejście ul--Sobieskiego 2. Tel. 51-68. 
POCZEKALNIE SEPARATKOWE. 

i 8188-0 


zastal Zai 
seksualną leczy 
Frisch, Wałowa il, 


aubLULIL wia ŁYK + 
3972.4 
KAUHA I witunUw aniu, 
10 sroszy za wyraz, 


skórne, neurastenję 


specjalista Dr. 
Te! 55—20, 

LEKCJE na fortepianie udziela była u- 
czennica profesora Il. Friedmana. Wia- 
domość Jagiellońska 20., mezanin na 
lewo. 9027.3 


ZAWIADAMIAM, że prowadzę nadal 
mój Ogródek freblowski przy ul. Ja- 


cka 9 Rol ofice Drvzińska. 3976-3 
IOSZUKUJĘ posady froeblanki, ewen- 


tualnie w biurze, najchętniej w Prze- 
myślu do Adm. dla „Froeblanki Z. R". 
gy aad 4 


KURS wszelkich tancow' rozpoczynamy 
4. grudnia w sali Kasyna (Dom Narod- 
ny) Rutowskiego 22. I, p. Wpisy od 5. 
Loeffler. 9901-2 


| wielk od 21-26...7. 


P 
c 


rv róźnych modnych kolorach. 


<a 


(Do nabycia we wszystkich filjach. 


Str, 13 


ZAWO YY MNA 


Czerwone 
filcowe 3 
Ado sSznurpowania, ciepła 7% 
x $ podszenika, z podwójną. 
A 


r podeszwą ze skópy 
‘ i filcu æ 50 


R 


Modne pantof. dom. 534 
U il cowe 74 
na stup. ie, ý 
luszem ikari 382 


MELA 


MIESZKANIA, SKLEPY. 

10 groszy za wyraz. 
WYNAJMĘ zaraz pokoje umeblowane, 
osobne wejście, mężczyznom dobrze 
sytuowanym. Zielona 18. 9965-2 


JEDEN względnie dwóch solidnych pa- 
nów na stanowisku poszukuje pokoju 
umeblowanego z niekrępującem wej- 
ściem z całodziennem utrzymaniem od 
15. XII. lub 1. I. 1929, Warunki wedle 
umowy. Zgłoszenie do administr. pod 
„Solidni'. - 9925 


WOLNE POSAWY. 
10 groszy za wyraz. 


CHCESZ OTKZYMAĆ POSADĘ? Musisz 
ukończyć kursy fachowe, koresponden 
cyjne profesora Sekułowicza, Warsza” 
wa, Żórawia .42. Kursy wyuczają li- 
stownie:  buchalterji, rachunkowości 
kupieckiej, korespondencji handlowej, 
stenografji nauki handlu, prawa, kali- 
grafji, pisania na maszynach, towaro- 
znawstwa „angielskiego, francuskiego, 
niemieckiego, pisowni oraz gramatyki 
polskiej. Po ukończeniu świadectwo. 
Żądajcie prospektów. "9904-3 


ZASTĘPCĘ na Lwów z branży perfume- 
ryjnej poszukujemy. Zgłoszenia tylko 
listowne z referencjami pod „Diveer 
Paris“, Lwów, Panieńska 26, 9940-2 

FOSADY POSZUKIWANE, 
3 grosze za wvraz. 

OBROŃCA LWOWA, młody, intel., sa- 
motny, obecnie w przykrem położeniu 
materjalnem, poszukuje tą drogą ja- 
kiejkolwiek posady. mogę objąć na- 
tychmiast i na wyjazd na prowincję 
w charakterze urzędnika, administra- 
tora, magazyniera, sekretarza osobiste- 
go i t. p., bo się żadną pracą mie wsty- 
dzę i pragnę żyć uczciwie. Łaskawe 
listy przyjmuje Adm. „Gazety Poran- 

nej“ pod. „Obrońca Lwowa“. 9907-3 


„GAZETA PORANNA" z dnia 3 grudnia 1928, Wr 8 01 


LEKARSKIE FOTELE 


ginekologiczno-urologiczne, chi- — 
rurgicz. umywalnie pedałowe do 
wody i środk antyseptycznych, 
szaty, stoliki do narzędzi i: t. p 
poleca specjalna Fabrysa Mebli 
Szp talnycn 
„ASETA“ WARSZAW \, C(kapiwa 61 Najnows”e kon- 
strukcie, — tFrecyz jne wykonanie Najniższe ve 
ny — Najdogo niejsze narunki. — Na żądania ka- 
talogi i kosztorysy — Za opakowanie gwa entu- 
jemy — Urządzenia : szpitali, lecznic i gauinetów 
lekarski. h. 


Czy chcesz się uwolnić nicszkodliwą 
drogą od 


ARTRETY ZMU, 


Reumatyzmu, [schiasu i bólu krzyża ? 


Reumatyzm jest strasznem wszęd”ie rozprzesti zenionem 
cierpieniem, które nie 0-zczędza ani biednych ani b gatych 
i zna duje ofar zarówno w chace jak i w pała u. Furmy. 
w jaki h się to cierpieni: prze awia, są bardzo różnoro ne 
i cz-to byw1, że choroba zupeł ie inaczej określona oka- 
zuje się pcź_iej niczem inaem, jak 


KuRÓWUJĘ Mety O Gem t66GZ Ove m di.0'ówYA. l 
Otomany >a zł., Fot'l do s łħidana 48 Ł. Materace 33 zł. . 
Łóżka patentowe Narznty, Kapy : t. p. pole a E H-GU'R % 
Lo», sSubieskieao 2. 7a sotówk? in spłaty od 5 zł. 


PŁUG" 
| PAROWY | 


kupię 


pisna tą środki lecznicze, różne mik tury, 
przaciw tej cho obe s osue. 


leczniczym, 


Zgłoszen'a do Administracji gazety: 
„Gaze.a Poranna*, Lwów, pod nr. 9750. 


nawe w wypadkach 


KUCHARŻZ-ogrodnik, który od 22 iat pra 
cuje w lym zawodzie poszukuje posa- 
dy na ordynariję. Łaskawe zgłoszenia 


pod „Praca“ do Administracji. 99663 leczniczej 
PRZYJMĘ zastępstwo fabryki, tarbiacni, 2 i f = 
przedeiędiorstwa itp. do  frontowego upe nie armo., 
lokalu. Zgłoszenia Administracja .Ja- 4 zo 5 212 
giellońska*. 3970 l Kto zatem c'erpi i pragn e się o I bólów uwol- 


W SZED: 
PCRANNEJ 


nié niech napisze, ne zwleka ąc, dziś jeszcze. 
August Marzke, Berlin — Wilmersdorf, 
Bruehsalerstrasse 5. Oddzial 55. 


KUENO i SPRZEDAZ. 
12 groszy za wyraz. 


NAJPIĘKNIEJSZA garderoba dla dzieci 


Choroby chronieznej zastarzałej. 


Ażeby zyskać jeszcze więcej zwol:nnikó w, po- 
stanowi.iśmv sobe każdem , «to do nas napi>ze 
pos.aż pouczającą broszurkę o kuracji zrudlano- 


Który już wielu cierpiącym dopomógł. 


Nasza kuracia 'est zaasomiia i dziaia szybao 


Reumatyzmem. 


Czasem są to bóle w członkach i stawach, czasem 
opuchn ę'1e cz o!ków, zn ek ztałcenia r k i nóg, drzan e, 
kłósie darcie w r'żnych cę cia:h ciała, czasem nawet osłabienie wzrosu est 
skutkiem reumatyzmu i art etyzmu. Rów ie różnorodn: ja< forma tego cier- 
maści 
Większa cz ść tych środkow nie jest w.góle 
w Stanie wylecz ć, może tylko przynieść chwilową ul ę 

To co tutaj pol.camy jest zujełnie newianym środkiem żródlano 


lekarstwa i t. p. któ.e się 


„SPORT“, nłac Halicki 3. 9887-5 x 
E E oe a e AK 
KUMPLEILNKE wyprawki dla noworod- z „b bli 10 oo Ma 
ków „SPORT“, plac Halicki 3. 3887-6 p EF a E EB 3 
—— m | FORTEPIAN wiedeńskiej marki okazyj- IGŁY ponczosznicze. Przybory tkackie. 
PŁASZCZYKI dziecięce do lat 15 nie sprzedam. Smutny, Chmielowskie- g R Szczotki stalowe. M. Błaszkowski. Łódź, 
„SPORT“, plac Halicki 3. 9887-5i go 5. i 9954 Goa aye h Żeromskiego 23 9289-10 


ORYGINALNA szwajcarska biehzna dia | FORTEPIAN z pragskiej wystawy ory- 


MAYSENHAELTER, Sobieskiego 5. o- 


Pań i dzieci „SPORT“, plac Halicki 3. ginałnej miniaturowej budowy, po- | KRYNICA. Na sezon zimowy pensjonat trzymała oryginalne kapelusze, czapki 
9887.5 dwójnie krzyżowany, czarny, inkru- „STELLA“ Drowej Gniazdowskiej o- sportowe. Ceny przystępne. 7 9974 

m o N TAE EG UGI stowany okazyjnie sprzeda „Moniusz: twarty od l-go grudnia, Ogrzany zna: |] FCM 
GUSTUOWNE „upominki na Św. Mikołaja ko. Zimorowicza 10. 9946-2 konucie. Wytworna kuchnia. Ceny NAJPRAKTYCZNIEJSZYM poda: hiem 
dla dzieci i Pań »SPORT", plac Hali- ONE -— PANOWIE DAŃ konkurencyjne, 9788-8 Wa ćw. Mikol i (Gwiazdka jest ui- 
cki 8. 9887-5 GORE urządzona drukarnia kę A dka EEE i bi 
m „ładowa maszyn ośpieszne, jedna a Na : E A s. 
KUPIĘ używany gramofon bez tuby an- maszyna us y eaU En P KRYNICA. „Polska Korona“ pensjonat czynia 7ak*ad gazowy miejski chcąc 


gielskiej marki. Zgłoszenia Administra- 


reicżona w centrum miasta obwodo- 


Na zimowy sezon prowadzi Dyrekto- 


uprzystępnić kupno jak najszerszym 


cja „Gramofon“, 9845-2 Woj a GET TG rowa Kochańska od. 15./XIL. Wiado- warstwom społeczeństwa urządza tani 
3 ma E e S E PA mość Chełm Lubelski, Bank Łódzki. tydzień sprzedaży od 1.—7. gru''a w 
FUIRA damskie i męskie poleca oka- 9739-8 1067 


wodu choroby właściciela, Roboty dru- 


sklepie w pasażu Mikoelasza. 


zyjnie „Uniwersum“, Pasaż Mikola- harskie dla samych kin (teatrów 
scha. 9828-3 Świellbych) oh około Ha sł, | ZAKOPANE willa „Wiktorja” na drodze 74 A AW K l 
- micsięcznie. Zgłoszenia pod „Przemysł do Sanator, naucz. pałeca pokoje z ca, 
KRYNICA, Biuro Neubauera, Kupno- Graficzny”, Ajencja Reklamowa, Cho- łem utrzymaniem po cenach bardzo u | y p J lększym wtyb)rzg pol ca najtaniej 
sprzedaż will, parcel, dzierżawa pen- rażczyzny 7. 10000 miarkowanych. 7256-2 » 
sjonatów. 9700-3 3 Krzywa 25 (obok Akademickiej) 


NA RATY kanapki rozkładane gobeleno- 
we 55 zł. Foteliki 45. Otomany 55. Ma- 
ierace morską trawą 30, włosienne 75. 
Fabryka ZAKS, Łyczakowska 132. 

9310-4 


ŁÓŻKO mosiężne 200 zł. Kuchenne 13. 
Skrzynkowe tapicerowane 45. Siatkowe 
40. Wkłady druciane 26. Umywalki 5. 
Fabryka ZAKS, Łyczakowska 132. 

9307-4 


LADE sklepową sprzedam tanio, biało 
malowana, blat marmurowy, biały, 
długi 315X44, grubość blatu 3 centm 


L. dz. 5594/28. 


Zarząd Powiatowej Kasy Chorych w Nadwórnej ogłasza niniejszem 


KONKURS 


na stanowiska 


1) naczelnego lekarza, 
2) lekarza 


rejonowego w Tatarowie, 


3) kierownika apteki z pełnemi kwalifikacjami, 


4) magistra farmacji, 
5) egzaminowanego asystenta, 


Warunki: 
ad 1) dłuższa praktyka lekarska i kasowa połączona ze specjalizacją w je- 
dnym z działów medycyny. Płaca wedle umowy. 


ad 2) dłuższa 


praktyka w zawodzie lekarskim. Pobory VIII. st. uposa- 


żenia funkc. państw. plus 50 proc. dodatku. 


v łacysław Eromilski 


NAPRAWIA, czyści, strzyże dywany per- 
skie. smyrna, kilimy i fabryczne prad- 
ko, solidnie, tanio. Borkowska, pl. Ber- 
naidyński 12, naprzeciw Hotelu Kra- 
kowskiego. 9993 


»MACZNE | tanie obiady na  świeżem 
maśle sporządzone poleca jadalnia F. 
Drabik, Brajerowska 6, parter. 


Maszynę do szycia ręczną, dobrą ad 3), 4) i 5) Warunki ustanowione przez Związek Zawodowy Pracowni- = - 3 

sprzedam za zł. 90.—. Jaroszewski, ków Fasmaci t tycznych. NA $WIĘTEGO MIKOŁAJA 

handel starożytności, Romanowicza 9. Od wszystkich wymagane jest chywatelstwo polskie, a od p. p. lekarzy Łyżwy, sanki, narty i wszelkie: przyborw 
9947 prawo wykonywania praktyki na obszarze hzpltej. do sportu zimowego poleca 


PRAWIE nowe dwa ubrania frakowe, 
oglądać Sklep komisowy Pasaż Miko- 
lascha. 4962 


Pończochy wełniane w Genrai Pończeh Pfau Rynek 19, 


Wszystkie stanowiska nadane będą na rok prowizorycznie. 
Posada ad 1) i 2) do, objęcia od t.JI. 1929, ad 3), 4), 5) od 15./KXII. 1928. 
Podania nałeżycie udokumentowane wnosić należy do rąk dyrekcji Kasy 


w terminie de a Paa 1928 


97 ł8-2 


JAKÓB ROSENMAN 
Lwów, Akademicka 28. 
Hurt. Tel. 19-61 " Detail 
" Cennik wysyłam na żądanie, 9886-7 


najtan. ej 00 
wGnod przez sian 


„GAZETA PORANNA” z dnia U grudnia 1928. 


Str. 15 


PrąLtyczny podarck na św. Mikołaja to 
dcłiy instrument muzyczny nabyty w 
Kiajowej Wytwórni Instrumentów smycz 

kowych, dętych i mandolinowych 

FRANCISZEK NIEWCZYK 

fwów, ui. Gródecka 2b. Tel .25-78. 
Instrumenty tylko pierwszorzędne, wy- 
pror owane w wielkim wyborze po cenach 
nauniższych i pod' gwarancją. Dogodne 
warunki kupna. 99837 


Na Św. Mikołaja 


polera N>kryci" Alrakowe, naczy- 


nia aluminiowe MAIRJAŃ KISGIUK 


i emaljo wane 
. wWÒW, Czarnec'ci go 1. 


Stały zarobsk 


miesięczny 
od 1000 — 1500 zł. 


Poważni i zdolni zastępcy znajdą dosko- 
nały zarobek w pierwszorzędnej instytu- 
cji bankowej przy sprzedaży obligacji 

państwowych na raty. 
Zgłoszenia pod „Natychmiastowa wypła 
tu” do Biura ogłoszeń Scherera, Lwów, 
Pasaż Hansmana 9093 


Za sotówię M E BLE Ma spłaty 


wsśzżelriegu rodza u sprzedaje nażdema 
bez poręczycie a ta.że na prowincję 


FAMETA «xx, 


zogr.odp. 
FABRYKA MEBLI 
Lwów, frascki"h "86 °l 52 48 31 89. 


kiszone beczuika około 5 kg. za 15 zł: 
marynowane za 18 zł.; grzyby suszone 
ładne po 25 zł. za 1 kg.; powidła śliwko- 
we z cukrem 5 kg. za 12 zl; gogoce sma- 
żone z cukrem 5 kg. za 14 zł.; bryndza 
prawdziwą owczą 5 kg. za 14 zł. posyła 
franko za pobraniem pocztowem Pinkas 

$fumer Kosów K K O6A85-6 


Teieti, 60-434. Telef, 1.79, 
Rok założeniz 1910. 
DOM HANDLOWY I TECHNICZNY 


„PILOT“ 


Sp. z ogr. por. 
CENTRALA WE LWOWIE, ul BATORE- 
GU 


4. 

Urządzą zakłady przemysłowe, jak miy- 
ny. tartaki, Ślusarnie, stolarnie, elek. 
trownie, nowoczesne cegiełnie, rzeź- 
nie it. p. 

Dostarcza poszczególne maszyny. narzę- 
dzia i materjały la każdej gałęzi 
przemysłu i rękodzieła. 

Wykonuje pomiary siły wodnej, 
przepisowe, projekty i t. p. 

Wysyła inżynierów-prakiyków i monte- 
rów na prowincję. 

Udziela fachowej porady, opartej na dłu: 
goletniem doświadczeniu w kraju i 
zagranicą. 

Przed zukupnem jakiejkolwiek maszyny 
prosimy zażądać od nas oferty. 
Cenniki, oraz setki listów pochwalnych, 

na żądanie bezpłatnie, 

Ceny konknrencyjne. Dogodne spłaty. 

Q1 15.17 


plany 


Gmina miasta BRZOZÓW roz- 
pisuje 


Konkurs 


na budowę lokalnej sieci elektrycz- 
nej wraz z instalacją po domach. 


Bliższych informacyj udziela 
Urząd gminny. 
Oferly wraz z planami należy 


przedłożyć do 10 słycznia 1829 r. 
Qferenci nie mogą źadać wyną- 
grodzenia za sporządzenie planów. 
Dowolny wybór oferenta zasirze- 
ga się. 
Burmistrz: PILAWSKI. 


s 

Każoemu bez poręki 

*% UL. SOBIESKIEGO 12 
Telet Nr. 43-39. 


sprzeda 
ijrma 


„KA-IE 


DZIECKO ROZTARGNIONE 


nie jest zdrowe. 
jest również powszechnie, iż u 
dzieci takich występuje szczegól- ' 
na niechęć do nauki. Spostrzegł- 
szy pierwsze oznaki tego anor- 
malnego stanu, 
natychmiast przedsięwziąć środki 
zaradcze, aby w porę zapobiedz 
śroźnym konsekwencjom. 
Nasz zankomity preparat 


QVOMALCTJNI 


zawierający skoncentrowane ele- 
menty odżywcze mleka, świeżych 
jaj, słodu i kakao, radykalnie usu- 
wa zło, wprowadzając do młodego 
organizmu dużą iłość substancji 
odżywczych, które znakomicie 
przywracają utracone siły,wzmac- 
niają osłabione organy, przygo- 
towując je odpowiednio do dal- 
szego rozwoju. 

Sprzedaż w aptekach, składach 

aptecznych i sklepach spożywczych 


Dr. A. WANDER, T. A„ BERN 


Próby na żądanie wysyła gra- 
tis przedstawiciel na Polskę: 


L. FAVRE, WARSZAWA 


Wiadomem 


rodzice winni 


(Szwajcarja) 


Rymarska 16 


„nÍ mAic’ Va: a 
uzana na ca'aj kuli zięmskiaj za 
najp 6 yzyjn ejsra 
Th? Gremo:hón; 6) Lid. to:don 


Jener. Repr. na Polske 


józef Wekslier 


eksp rt i członek brytyjskiej Izby handl. 
Warszawa, MarS<ałkGWSna 1-2. 


KRAKÓW : WÓW 
Fieor'aństca 271 S<ctusc- 2 
| c=aleo T oj 


zz 


(GE 


ES" M E 3 L E Już nadeszły pe cenach zniżonych do f-y 


wszelkiego 


rodzaju NA DŁUGOTERMI- 


NOWE SPŁATY. 


L, LIEBLICH, Lwów, Serbska 17. 
9930 


l 


UNIEWAŻNIAM  zgulnoną książeczkę 
stanu służby oficerskiej wydaną przez 
PKU. Lwów-miasto na nazwisko Ed- 
mund Szlachtowski por. rez. 5. p. a. p. 

3066 

UNIEWAŻNIAM książeczkę wojskową 

na nazwisko Stanisław Tabisz, roczn.k 


18:6, wydaną przez PKU. Sanok. 
9981-3 


Hastem doəświadczo- 
nej matki jest, że 


PUDĘR i MYDŁO 
BzBE SZOFMANĄ 


są bezkonku ericyjne do rielęgno= 
wania ciałek dz ecę ych. 


ŁÓŻKO 
po owa 


` „Patent“ 


z ma eracem 
minimum miej- 
sca zaj- 
mujące 30 li. 

Na prowincję 

wysyłam po atrzyman'u zadatku isbr, ka 


ZAKS, Lwów. twcza'owek1: 132 
hune YM avuin A UMAŁJIAI 


Najtańsze ceny towarów bławatnych 
przcz czas przedświąteczny: 


Firanki, białe 3 częśc. zł. 12.— 
Gainitur obrusowy, na 6 osób „ 18.— 
Cbrusy z mereżką „ 9.50 
Obrusy z frendzlami » 750 
Obrusy z metra „ 550 
Frześcieradła 2 metr. » 200 
Chustki zimowe p 15— 
Płedv czysto wełniane w 9.50 
Koce n 1150 
Ko yki dziecinne m — 
Pęczriki wiejskie z metra = 180 
Ręczniki pikowe i damast 

z metra a 1.70 
Reczniki odpasowane „ 1.20 
Ręczniki kąpielowe » 250 
Chusteczki, 6 szt. u Bd 
S.rwołki 1 szt. » 0.80 
Śeierki, 1 szt. » 1.50 
Ścierki z metra „n 0.30 
Zefiry na koszule » L80 
QC:iordy na koszule n 1.30 
Dvmka na kalesony » 1.70 
Pąćtna i szirtingi » 1.40 
Cpale na bieliznę w różnych kol. „ 3.80 
Firauki z etra a «l[510 
Kieteny na firanki » 130 
Barchany i flanele s AED 
Flenele - kasha » 2e- 
Szewioty na mundurki » 450 


Epenge do prania NP = 
HALICKI MAGAZYN NOWOŚCI 
LWÓW, IIALICKA 15. 
Zamowienia wysyłamy odwrotną pocztą 


za zaliczką. 9957 
KUPUJCIE 
TOWARY pierwszorzędne pe c”nach 


konkurencyjn,ch, -k: ARTYKUŁY że- 

lazn:, techn czna, gospod rsVl:, rARZĘ- 

DZIA, P R 1Y do snawanła, OKUCI”, 

M GLE, ŁÓŻKA, PECE POMPY, PASY 

Ł.ŻYSK , kulkowe WAGI, CĘŻAŁKI i t p. 
u ir: y 


J SUY Hand I owarów żalaznych 
» 1 rtykułów techn'izny h 
LWÓW, u. Gró”ecka 2b — TIf 4-47 


Mugisuwat kron sol, miasta Lwowa 
rozpisnje niniejszem 
PRZETARG OFERTOWY 
na oddanie w przedsięhigrstwo wykony- 
wanią i dostawy druków dlą Magistratu 
m Lwowa i Urzędów miejskich, oraz 
Zakładów i Instytucji miejskich w rza- 
sie ed 1. stycznia 19209 do 31. grudnia 

1930. 

Oferty w zamkniętej kopercie wnosić 
należy do i. Wydziału Magistratu do 
dnia 14. grudnia 1928, godz. i2-tej w po- 
łudnie, w którym lo czasie nastąpi e- 
twarcie ofert. 

Po warunki ogólne oddania dostawy 
powyższej zwracać się należy dọ kancę- 
łarji I. Wydziału Magistratu w godzi- 
nach urzędowych od dnia 5, b. m. po- 
czą wszy. 

Komisarz Rządu 
p. o. Prezydenta miasta 


9968 Dr. Otto Nadolski w. r. 


Najlepszy 
zegarek szwajcarski 


Precyzyjny! Elegancki! i 
OOO OOOO 


ŚNIEGOWCE 
i KALOSZE 


Trwateielegancki 
ACONTINENT/" 
Do nabycie wszędzie 


AŻ, 
22 
A to 4 


| SKODA” 


| SAMOCHO DY 


osobowe, 
cie żarowe, 
pożarnicze, 
sanitarne, $ 
traktory, 
autobusy 
i podwozia autobusowe. 


RoBiężentóćjć na koje Wsch i Wołyń 
9. 


Lwów, ul. SYKSTUSKA 22. Telefon 61-0 


Ostatnie modele i części zamienne stałe na składzie. 


2 


| oma soit 


Płaszcze damskie, agi ny, Futra, Ubrania MaS.18 2 naj 6D8Zy.0 rz | 
bielskich, tak gotów:, jak i na miarę peloca 


Kra jowy Skta gl Odzi i eży L ANG A NER.REPREZ. NA.RZECZP. POLSKĄ, „ŁOTWAGUM (WARSZAWA „l. DŁUGA $5-TEL.299-78 


TOW.AKC.w RYDZE 


Lwów, Pas. Mikoles"ha. 


Na płaszcze damskie weloury, szewioty 
i casha poleca w olbrzymim wyborze 


fubryczny skład sukna 


Uwaga na firmę LANG  Sprzę. 


daż a pie ze naprz d-o. “ir 
EO- 
Hut  EPŻWY Í Sank peras 


sieca A. FRIEDFELD 


TED 
JAKOB CZYSZ 


ul. Rutowski go 7. 
napr.aciw Katedry 


sprzedaje i wypożycza meble 


40 I t istuiejąca trma 


SZKŁO 
PORCELANĘ! 
T 


JAN WALLACH I SYN, Lwów, Rynek 33. 
8596 


każdemu bez poręki na dogoane 
soła'y. 


LWÓW, JAGIELLOŃSKA 9. 
Wysyłka nə prowinc'ę o iw otni». 


(zwarty wize wygranych bezołanych premji 


w zakupionych czekoladach fabryki „OPTIMA“: S. A. w Krakowie. 


ZEGARKI SZWAJCARSKIE MĘSKIE WYGRALI: 


Lwów, Halicka 9. zakup. czek. u firmy „Iwonka“ 
Lwów, Zielona 7. zakup. czek. u firmy C. Spielec 


poleca 
NOWO OTWARTY MAGAZYN 


A'eks:ndra UBU 


Lwów, ul Halicka 20 


Sprzedaż na dogodne spłaty! 
M<szyny 


WP. Bazyli Wójtowicz 


WP. Józef Barański Ziełona 1. 


WP. Paulina Rosenfeld Lwów, Wolność 15. w zakup. czek. u firmy H. Mehr Kaźmierzowska 17. 
WP. Mina Meiblum Lwów, Jagiellońska 15. w zakup. czek. u iirmy N. Brunner Gródecka 3a do szycia 
PÓŁ KLG. CZEKOLADEK DESEROWYCH WYGRALI: Gramtf ny 
WP. Stan. Prebendowski Lwów, Gródecka 127. w zakup. czek. u firmy M. Hofmann Słowackiego 10. : 
WP. Marceli Kulbinger Lwów, Wołność 16. w zakup. czek. u firmy A. Bardach Każmierzowska 51. Rowery 
Sz. Firma „Syrena“ Lwów, Kaźmierz. 13. w zakup. czek. u iirmy A. Rardach Kaźmierzowska 51 
WP. Edw. Bóhm kier. techn. Lwów, Kulparków w zakup. czek. u firmy J. Iwanejko Kilińskiego 3. W.ró Nki 
PÓŁ KLG. BOMBONIERE FINEST DESSERT WYGRALI: m'eczne 

NE SER Bepe a zp Kaez gP w a ka u hg red PIP 3-go baja 4 I części składowa tychże. 
"WP. Paulina Rosenfe „wów, Wolność | w zakup. czek. u tirmy H. ehr ażźmierzowska 17. Przyb k. 1 cznych 
WP. Aug. Lieblingowa Lwów, Chodkiewicza 9. w zakup. czek. u firmy I. B. Rauch Halicka 9. y Puna peaa robót ręczny 
WP. Dr. J. Schneekraut Lwów, Gabrjełówka w zakup. czek. u firmy A. Gross Zamarstynowska łasny warstet napraw 

ZEGAREK POZŁACANY DAMSKI WYGRAŁ: 3 | m) 1 
"VP. Józef Newidek Lwów, Szpitalna 32. w zakup. czek. u firmy $. Baras Szpitalna 34. g all. GP i 


połowie grudnia 1928. 


CENY OGŁOSZEŃ: 
Za wiersz 1-szpaltowy milimetrowy 
(szer. 30 mm.) ogłoszenia zwykłe za tek- 


Następny tydzień wygranych premji „OPTIMA“ S, A. ogłoszony będzie w picrwszeė Spółka z ogr odpow. 


LWÓW, UL. WAŁOWA „1a. 


Sykstuska 5. 
| 
| 
| 


wiersz 1-szpalt. milimetrowy (Szer. 60 | gotówkę. Cała strona ogłoszeniowa 300 
mm.) w artykułach 100 gr., za wiersz 1- | zł, cała strona tekstowa 600 zł, <ala 
szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) na strona pod nagłówkiem (1-sza) 700 zł. 


Kolumny ogłoszeniowe są podzielone na 
8 łamów (szpalt,) tekstowe na 4 lamy 
(szpalty). á 


stem 15 gr., za wiersz 1.szpalt. milime- 
trowy (szer. 60, mm.) nadesłane 40 gr., 
za wiersz l- -szpalt milimetrowy (szer. 
60 mm.) po kronice 45 gr., za wiersz 1- 
szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) w 
tekście (kronika, repertuar) 55 gr, za 


pierwszej stronie 70 gr., drobne ogłosze. 
nia za słowo 10 gr., kupno i sprzedaż za 
słowo -12 gr. matrymonialne, korespon- 
;deneje i prywatne za słowo 12 gr., dla 
potrzebnjących pracy lub posady 3 gr. 
Ogłoszenia drobne przyjmnjemy tylko za 


Ogłoszenia zamiejscowe 30 proce. droższe. 
Za ogłoszenia w miejscu zastrzeżonem, 
ogłoszenia osobno stojące i bez nnmeru 
doliczamy 26 proe. Odpowiedzialności za 
terminowy druk nie przyjmujemy. Porta 
przekazów nie bonifikujemy. — Uwaga: 


2 drukarni Bpoiki wyduwiuczej UKUDnui I SKUŁAA, pud zarz. J, PŁUChiLuU, we Lwowie 


PRENUMERATA miesięczna: 
Z dostawą na miejsce Inb prze- 


syłką pocztową . „ Zł. 6.50 
Bez dostawy . . . „ zL 6— 
Za granieę . O . . zł 9.— 


AA RR 


Lup. red. SALLAN bkis ibinu a U), 


